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Z Filipką w nowy rok
WYDARZENIE: Nowy Rok już się rozpoczął na Filipce... To nie inna strefa czasowa, tylko tradycja członków 
i sympatyków PTTS „Beskid Śląski”, którzy w niedzielę spotkali się przy ognisku. Punktualnie w samo południe na 
szczycie wystrzeliły korki z szampanów i zabrzmiała pieśń „Szumi jawor” w okazjonalnej, kolędowej wersji. 

Szymon Brandys

C
hoć piesze wy-
cieczki w góry 
w sylwestra czy 
Nowy Rok to je-
den z chętnie wy-
bieranych sposo-
bów na spędzenie 

tych dni w regionie, to oficjalnie w 
ramach organizacji sylwestrowe 
spotkania na Filipce, jak poinfor-
mowała Wanda Farnik, wiceprezes 
„Beskidu” ds. turystyki, odbywają 
się dopiero od trzech lat. – Zaini-
cjowaliśmy je oficjalnie razem z 
harcerzami DH „Czarne Pantery” z 
Trzyńca, ale ich geneza sięga głębiej, 
ponieważ już wcześniej przychodzili 
tutaj nieformalnie nasi członkowie 
z Karwiny – dodała.

Jak się jednak okazuje, korzeni „fi-
lipkowych sylwestrów” szukać trzeba 
w... Hawierzowie. – Razem z grupą 
kobiet trenujących jazdę na rowerze 
spinningowym przyszłyśmy pewne-
go razu właśnie tutaj w ostatni dzień 
grudnia –  wyjaśniła Jarka Szczer-
bowa. Później dołączali znajomi z 
„Beskidu” i pierwotnie kameralne 
spotkania rozrosły się do dużej im-
prezy a na prośbę organizacji stały 
się jednym z jej oficjalnych wydarzeń. 

Na pytanie, dlaczego nie witają 
Nowego Roku o północy tylko w 
południe, pani Jarka odparła, że 
dzięki temu każdy później może 
jeszcze spędzać ten czas w domu 
na swój sposób. – Tutaj na szczycie 
łatwo można zapomnieć o proble-
mach minionego roku – dodał Ota 
Sikora, który także stał u początków 
imprezy. 

W przyjaznej atmosferze i w po-
godnej aurze jej uczestnicy wznosili 
toasty, wymieniali się życzeniami, 
każdy przyniósł też coś na ząb, a 
komu zrobiło się chłodniej, ten 
mógł się ogrzać przy ognisku. 

– W sobotę razem z kolegą Dawi-
dem Szkanderą i jego synem wynie-
śliśmy na szczyt trzy worki drewna, 
każdy po około dwadzieścia kilogra-
mów i wszystkie na szczęście prze-
trwały do dziś  – mówił w rozmowie 
z naszą gazetą „ogniskowy” Michał 
Kaleta, debiutujący w tej roli. 

Wśród wielu sylwestrowiczów 
wspomnieniami z 2023 roku przy 

ognisku dzielili się przyjaciele 
ze szkolnej ławy z Bystrzycy. 
– Mnie się udało przejść Po-
łudniowy Szlak Via Czechia, 
który liczy ponad 1000 km, 
góry i turystyka to podstawa! 
– mówił Milan Kałuża. – A ja 
odczuwam ogromną satys-
fakcję z każdego wejścia na 
szczyt o wysokości tysiąca czy 
dwóch tysięcy metrów – do-
dała Władysława Lubowiecka, 
która w nowym roku oprócz 
wycieczek z „Beskidem” ma w 
planie Dolomity.   

Z kolei na 2024 rok „Beski-
dziocy” szykują kilka nowości: 
m.in. czterodniową wycieczkę 
w Białe Karpaty, tydzień w Gó-
rach Żelaznych (w północnej 
części Masywu Czeskomoraw-
skiego). – My zresztą nawet w 
ramach naszych spacerów 
odkrywamy wiele nieznanych 
nam dotąd miejsc, nowości 
więc na pewno nie zabraknie 
– dodała Farnik. 

• Na Filipce szumiał nie tylko szampan, ale i jawor... odśpiewany przez wszystkich członków „Beskidu” w wersji kolędowej.

• Nie mogło też zabraknąć grupowego zdjęcia. ZDJĘCIA: SZYMON BRANDYS
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• Sylwestrowe fajerwerki należą do tradycji w ostatnim dniu roku. 
Fot. NORBERT DĄBKOWSKI

Sebasti an Karpiel-Bułecka, 
wokalista i założyciel zespołu Zakopower o Sylwestrze 
Marzeń, jaki od kilku lat jest organizowany przez TVP 
w Zakopanem 

CYTAT NA DZIŚ

•••
Kiedy widzę zespoły disco polo grające 

z półplaybacku, to zalewa mnie krew. 

A kiedy zobaczyłem, że poprzebierali tych 

muzyków za górali, to już naprawdę trafi ł 

mnie szlag

W OBIEKTYWIE »GŁOSU«

Za nami 1 stycznia. Jakie plany i postanowienia na nowy 
rok? Więcej się ruszać? Przejść na zdrową dietę? Częściej 
chodzić na basen, w góry? Pomalować pokoje w domu? 
Przeczytać 100 książek? Postawić altanę w ogrodzie? A 
może wybrać się wreszcie na wymarzoną wycieczkę do 

Krakowa, Gdańska albo Barcelony? Prawdę mówiąc początek roku 
bardziej skłania jednak do rozrachunku z postanowieniami sprzed 
12 miesięcy, niż do planowania nowych wyzwań. Pewnie kilka z nich 
znów się powtórzy, bo skoro nie udało się zrealizować ich w 2023, to 
może uda się teraz, w 2024? Warto spróbować. Nawet jeśli miałoby to 
wyglądać, jak na satyrycznym rysunku przedstawiającym Syzyfa wta-
czającego głaz i mówiącego do siebie: tym razem dam radę.

Ale niezrealizowanie postanowienia wcale nie muszą oznaczać fi a-
ska. Weźmy przykład pierwszy z brzegu – w 2023 roku bardzo chcia-
łem wybrać się na Pilsko w Beskidzie Żywieckim i tak, jak cztery lata 
temu przejść samotnie 38-kilometrową pętlę w jeden dzień. Jakoś się 
nie złożyło i do tej wyprawy nie doszło. Ale zamiast tego wdrapałem 
się na Kozubową, Giewont, Biskupią Kopę i Babią Górę. Pilsko zosta-
wiam na 2024 rok. 

Kolejny raz nie udało mi się nauczyć grać w taroki, choć solennie 
sobie obiecywałem, że tym razem poznam zasady tej karcianej gry i 
spędzę kilka godzin przy stoliku ze znajomymi „taroczkorzami”. Nie 
udało się. Zamiast tego wraz z kolegami z dzieciństwa regularnie, 
dziewięć razy w roku, spotykaliśmy się na wieczornych turniejach 
poświęconych ulubionej grze komputerowej z lat 90. podnosząc wza-
jemnie swoje umiejętności. Taroki zostawiam na 2024 rok. 

Co do innych ubiegłorocznych postanowień i planów to… więcej 
grzechów nie pamiętam. Ale nie żałuję ich niewykonania. W końcu, 
coś trzeba zostawić na przyszłość.

Jest taki dowcip, w którym syn pyta taty, co to są postanowienia 
noworoczne? – To coś, o czym zapomina się w drugiej połowie stycz-
nia – słyszy w odpowiedzi. Życzę państwu i sobie, abyśmy o nich nie 
zapominali. Nawet jeśli nie uda się ich zrealizować, to warto je mieć i 
pamiętać o nich.  

ZDANIEM... Łukasza Klimańca

DZIEJE SIĘ W REGIONIE

BOGUMIN
Mieszkańcy aktywnie zaan-
gażowali się w akcję chary-
tatywną „Kubek dla Ciebie” 
przekazując 250 kubków. 
W taki sposób dołączyli do 
przedsięwzięcia, które spra-
wiło radość 1100 babciom 
i dziadkom z 18 domów 
opieki dla osób starszych w 
województwie morawsko-
śląskim. Co więcej, panie z 
bogumińskiego Klubu Se-
niora wykonały na drutach 
aż 300 par ciepłych skarpet, 
które zostały przekazane 
seniorom. Ręcznie robione 
skarpetki w mniejszych 
rozmiarach trafi ły natomiast 
na oddziały dziecięce szpi-
tali w Hawierzowie, Opawie 
i Karniowie. (klm)

CIERLICKO
Na Zaporze Cierlickiej 
w tym roku znajdzie się 
pływające molo z tarasem 
widokowym i miejscami do 
siedzenia – zapowiedział 
hetman województwa 
morawsko-śląskiego Jan 
Krkoška. Zaznaczył, że wo-
jewództwo przeznaczy 9,7 
mln koron na budowę takich 
atrakcji w regionie. Pływają-
ce mola znajdą się również 
na akwenach w Czeskim 
Cieszynie i Żermanicach. 

Wcześniej 
zostały zamon-
towane na zaporze 
Větřkovickiej, tzw. 
morzu karwińskim i Ślą-
skiej Harcie. – Wszystkie 
te zbiorniki wodne mają 
duży potencjał rekreacyj-
ny i staramy się, aby były 
jeszcze bardziej popularne 
wśród turystów – dodał Jan 
Krkoška. (klm)

KARWINA
Funkcjonowanie Urzędu 
Stanu Cywilnego od 4 do 
22 stycznia 2024 r. będzie 
ograniczone z przyczyn 
techniczno-budowlanych. 
W pierwszej kolejności 
sporządzane i przekazy-
wane będą akty urodzenia 
nowo narodzonych dzieci 
oraz akty zgonu osób zmar-
łych na przełomie 2023 i 
2024 roku. Tymczasowe 
usługi będą świadczone 
w poniedziałki i środy w 
alternatywnych biurach w 
Budynku „C”. Przed plano-
waną wizytą warto upew-
nić się telefonicznie, czy 
załatwimy swoją sprawę.
 (klm)

OSTRAWA
W drugi dzień świąt Bo-
żego Narodzenia ostraw-
ski ogród zoologiczny 
odwiedził 600-tysieczny 
gość. Był to Ondřej Vašut z 
Ostrawy-Radwanic, który 
wybrał się na świąteczny 
spacer ze swoją córką. W 
2022 roku po raz pierwszy 
w historii liczba odwiedza-
jących przekroczyła 600 
000. Stało się to tuż przed 
końcem roku. Tym razem 
600-tysięcznego gościa 
powitano dwa dni wcze-
śniej. Z danych wynika, 
że w styczniu 2023 ogród 
odwiedziła rekordowa 
liczba 14 tys. osób. Kolejny 
rekord odwiedzin zanoto-
wano dopiero w czerwcu 
i lipcu, a na początku 
września ogród odwiedził 
półmilionowy gość. (klm)

wtorek

środa

czwartek

dzień: 5 do 6ºC 
noc: 3 do 2ºC 
wiatr: 6-8 m/s

dzień: 9 do 10ºC 
noc: 6 do 5ºC 
wiatr: 7-9 m/s

dzień: 8 do 9ºC 
noc: 6 do 5ºC 
wiatr: 6-8 m/s

DZIŚ...
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Imieniny obchodzą: 
Abel, Izydor, Makary
Wschód słońca: 7.42
Zachód słońca: 15.37
Do końca roku: 364 dni
(Nie)typowe święta:
Dzień Ptysia
Przysłowie: 
„Gdy Makary pogodny 
cały, styczeń chłodny”

JUTRO...
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Imieniny obchodzą: 
Daniel, Genowefa, 
Zdzisława
Wschód słońca: 7.42
Zachód słońca: 15.38
Do końca roku: 363 dni
(Nie)typowe święta:
Dzień Słomki do Picia
Przysłowie:
„Od Genowefy listopad 
swój bierze początek”

POJUTRZE...
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Imieniny obchodzą: 
Aniela, Eugeniusz, 
Rygobert 
Wschód słońca: 7.41
Zachód słońca: 15.39
Do końca roku: 362 dni
(Nie)typowe święta:
Światowy Dzień Braille’a, 
Dzień Spaghetti  
Przysłowie:
„Gdy w Eugeniego lód 
albo woda, taka i lipcowa 
pokaże się pogoda”

POGODA

BOGUMIN

KARWINA

CIERLICKO

OSTRAWA

Ciepła zima 
w Domu PZKO
35 tysięcy dofi nansowania z budżetu państwa polskiego 
wystarczyło, żeby PZKO-wcy z Nieborów mieli spokojną 
zimę. Dzięki pokaźnemu zastrzykowi gotówki wymienili piec 
gazowy na nowy oraz zapłacili za ogrzewanie.

Tomasz Wolff 

P
ieniądze pochodzą 
z Kancelarii Prezesa 
Rady Ministrów w ra-
mach konkursu Polo-
nia i Polacy za Granicą. 
Środki trafi ły do Miej-
scowego Koła PZKO w 

Nieborach za pośrednictwem Fundacji 
„Pomoc Polakom na Wschodzie”. – To 
dla nas ogromna pomoc – nie ukrywa 
Halina Szczotka, prezes nieborowskie-
go Koła. – Gdyby nie te pieniądze, nie 
bylibyśmy w stanie z własnego budże-
tu wymienić pieca. A stary często się 
psuł, dlatego nie mieliśmy gwarancji, 
że będzie ciepło w naszych pomieszcze-
niach – dodaje. Na ofi cjalnym koncie 
Koła na Facebooku pojawił się wpis: 
„Dzięki temu co tydzień mogą się na 
próbach spotykać aktorzy naszych te-
atrzyków, mogą się odbywać imprezy. 
Dziękujemy!”.

Dofi nansowanie z Polski wyniosło 
35 tysięcy złotych, a wartość całego 
projektu to nieco ponad 46 tysięcy. 
Pieniędzy wystarczyło nie tylko na za-
kup pieca, ale i opłacenie rachunków 
za ogrzewanie.

Nieborowscy pezetkaowcy nie pierw-
szy raz skorzystali z fi nansowej pomocy 
ze strony państwa polskiego. Kilka lat 
temu przeprowadzili remont kuchni. 
Dlatego – jak zapewnia Halina Szczot-
ka, jak tylko pojawią się kolejne pienią-
dze do zdobycia, działacze postarają 
się, żeby trafi ły do Nieborów. 

Najskromniejsze 
i najradośniejsze święta
Stefania Piszczek w połowie grudnia skończyła 90 lat. Przeżyła już 91 świąt Bożego Narodzenia i tyleż razy 
przywitała nowy rok. Z mieszkanką Stonawy rozmawiamy o świętach najskromniejszych i najradośniejszych, 
o pracy w harcerstwie i niegasnącej aktywności, jaka cechuje seniorkę pomimo podeszłego wieku.

Danuta Chlup

Pierwsze święta w dzieciństwie 
przeżyła pani jeszcze przed wojną. A 
które szczególnie pani zapamiętała? 
– Przede wszystkim utkwiło mi w 
pamięci Boże Narodzenie w Niem-
czech, gdzie moi rodzice przymu-
sowo pracowali u „bauera”. Zostali-
śmy wywiezieni przez hitlerowców 
do Niemiec, w okolice Legnicy (dziś 
Polska – przyp. red.) 1 czerwca 1942 
roku. Byłam jeszcze małym dziec-
kiem, przed Bożym Narodzeniem 
skończyłam 9 lat. Przed wojną mie-
liśmy zawsze w domu ubraną cho-
inkę i chciałam mieć taką także tam. 
Choinka była, starsi bracia przy-
nieśli ją z lasu, ale nie było czym 
ją ozdobić. W ogrodzie rosła dzika 
jabłoń, która rodziła małe, cierpkie 
jabłuszka. Bracia mi je przynieśli, a 
ja je powiesiłam na choinkę.

W jakich warunkach żyliście w 
Niemczech?
– Mieszkaliśmy w podłużnych dwu-
piętrowych barakach, w których byli 
zakwaterowani pracownicy zatrud-
nieni w dworze. Rodzice pracowali 
w dużym gospodarstwie. Mieliśmy 
dla siebie kuchnię i pokój. Mieszka-
ło nas tam sześcioro – moi rodzice, 
siostra, dwaj bracia i ja – najmłodsza 
z rodzeństwa. Dwóch najstarszych 
sióstr z nami nie wywieziono, po-
nieważ nie było ich w domu. Jedna 
pomagała przy sianokosach u cioci, 
druga była na służbie u gospodarza 
w Stonawie. Ale tam nie byliśmy 
długo. Kiedy ojciec odmówił pod-
pisania Volkslisty, wywieziono nas 
za karę do „lagru” – obozu pracy w 
Weissenhof bei Liegnitz. W jednym 
baraku byli robotnicy Białorusini, 
w drugim Ukraińcy, połowę trze-
ciego zajmowaliśmy my. Bracia 
pracowali w cegielni, tata z mamą 
przy produkcji betonowych paneli. 
Mnie, jeszcze dziecko, zaganiano 
do pomocy w kuchni. Pamiętam, 
że obierałam brukiew i kalarepę, 
w dużym kotle gotowano z tego dla 
nas wodnistą zupę.

A zapamiętała pani najbardziej ra-
dosne święta? 
– Bardzo radosna była pierwsza Wi-
gilia po wojnie, w 1945 roku. Bardzo 
mi utkwiła w pamięci. Wtedy na-
reszcie wszyscy się spotkaliśmy w 
Stonawie, cała nasza duża rodzina. 
Cieszyliśmy się, że jesteśmy zno-
wu razem – przede wszystkim, że 
wróciliśmy zdrowi i cali z tułaczki 
oraz że spotkaliśmy się z siostrami. 
Śpiewaliśmy kolędy, cieszyliśmy 
się z wolności. Mamusia ugotowa-
ła dwanaście tradycyjnych potraw, 
choć skromnie, bo nie bardzo było 
z czego. 

Po zakończeniu wojny miała pani 11 
lat. Pamięta pani powrót do polskiej 
szkoły w Stonawie? 
– Ja wcześniej praktycznie nie 
chodziłam do szkoły. Na początku 

wojny Niemcy nie brali Polaków do 
szkół, dopiero w 1942 roku przyszedł 
nakaz, że wszyscy mają uczęszczać 
do niemieckiej szkoły. Spędziłam 
tam tylko kilka miesięcy, ponieważ 
na początku czerwca nas wywie-
ziono. Ale przez te kilka miesięcy 
nauczyłam się mówić po niemiec-
ku i później, w Niemczech, dogady-
wałam się z tamtejszymi dziećmi. 
Mama czytała mi listy od sióstr, ale 
ja chciałam sama je czytać. Prosi-
łam mamę, aby napisała mi litery i 
sama się ich uczyłam. Kiedy wróci-
liśmy w 1945 roku, na Górzanach w 
Stonawie już zaczęto organizować 
szkołę. Chodziłam przez rok do 
klasy przygotowawczej, aby lepiej 
nauczyć się polskiego. A później, bo 
miałam już dwanaście lat, posłano 
mnie do szkoły wydziałowej. Ta-
kich dzieci było więcej, które miały 
„stracone lata”. Później jeździłam do 
Gimnazjum Pedagogicznego, które 
po wojnie założono w Ostrawie, a 
następnie przeniesiono do Orłowej. 
Założono je dlatego, że dotkliwie 
brakowało nauczycieli. 

W której szkole pracowała pani jako 
świeżo upieczona absolwentka? 
– Moja pierwsza szkoła była w Łą-
kach – tam byłam na zastępstwie, 
później zostałam przeniesiona do 
Karwiny 6, następnie do polskiej 
szkoły wydziałowej w Karwinie 
przy kościele św. Piotra z Alkantary. 
Rozpoczęłam wtedy zaoczne studia 
pedagogiczne w Żylinie, kierunek 
język rosyjski i wychowanie fi zycz-
ne. Niestety ich nie dokończyłam. 
Po incydencie w tunelu, gdzie w 
pociągu napadł na mnie jakiś męż-
czyzna i ledwo ledwo się przed nim 
obroniłam, przestałam jeździć do 
Żyliny. Najdłużej, bo aż do emery-
tury, uczyłam na pierwszym stopniu 
podstawówki w Stonawie. Do moich 
obowiązków należała także praca 
pozaszkolna z dziećmi. Wtedy nie 
było harcerstwa, była Organizacja 
Pioniera, ale my i tak pracowaliśmy 
metodami harcerskimi. Nasz szczep 
pionierski w Stonawie przez cały 
czas nosił imię Mikołaja Koperni-

ka. Także nazwy drużyn były pol-
skie. Jeździłam z dziećmi na obozy. 
Gdybym policzyła wszystkie obozy 
– pionierskie i później harcerskie, 
na których byłam, to uzbierałoby się 
ich ze trzydzieści. 

Były także wyjazdy z harcerzami do 
Polski?
– W 1990 roku byłam po raz pierw-
szy na obozie harcerskim w Polsce. 
Typowo harcerskich obozów za-
liczyłam z dziećmi pięć czy sześć. 
Na pierwszy pojechaliśmy na Ma-
gurkę Łodygowicką w Beskidzie Ma-
łym. To był duży obóz, brały w nim 
udział drużyny z całego Zaolzia. 
Trzeba było wtedy załatwiać spo-
ro formalności, aby przekroczyć z 
dziećmi granicę. Później byłam jako 
drużynowa na obozach organizowa-
nych przez Władysława Stebla, na 
przykład w Ustroniu. Kolejny duży 
obóz dla harcerzy z Zaolzia odbył się 
daleko, przy granicy polsko-rosyj-
skiej, nad jeziorem Gołdap. Wtedy 
po raz pierwszy w życiu widziałam, 
jak przebiega granica państwowa 
przez duże jezioro. Ale najpierw 
spędziliśmy tydzień w Warszawie, 
gdzie spotkaliśmy się z polską dru-
żyną harcerską. W drodze powrotnej 
pojechaliśmy do Gdańska, aby har-
cerze zobaczyli morze. To był bar-
dzo fajny obóz, choć nad jeziorem 
mieliśmy spartańskie warunki, bez 
udogodnień. 

W 1990 roku należała pani wraz 
z mężem Mieczysławem do osób, 
które reaktywowały harcerstwo 
na Zaolziu. Przez kilkadziesiąt lat, 
praktycznie od zakończenia wojny 
do 1989 roku (z małymi przerwami) 
harcerstwo nie mogło istnieć w Cze-
chosłowacji. Kiedy zatem mieliście 
okazję być harcerzami? 
– Kiedy w 1947 roku pozwolono 
utworzyć Polski Związek Kultural-
no-Oświatowy, to w jego ramach 
powstała organizacja młodzieżowa 
– Stowarzyszenie Młodzieży Pol-
skiej. Harcerstwo nie mogło istnieć 
osobno. Ale w ramach SMP działała 
sekcja harcerska. Wtedy stworzyły 

się zalążki drużyn harcerskich w 
szkołach. Ja należałam wówczas do 
takiej drużyny w stonawskiej szko-
le. Jednak sekcja ta istniała krótko. 
SMP zlikwidowano. Później przyszła 
odwilż w 1968 roku. Dopiero wtedy, 
już jako osoba dorosła, składałam 
przyrzeczenie harcerskie, a równo-
cześnie instruktorskie. Zaczęły się 
tworzyć drużyny w szkołach, ale 
ponownie trwało to bardzo krótko. 
Kolejne odrodzenie, już trwałe, mia-
ło miejsce dopiero po 1989 roku. U 
nas, w Stonawie, mieliśmy w szkole 
wigilijkę z rodzicami. Mąż przyszedł 
wówczas na to spotkanie, opowia-
dał o harcerstwie, mówił, że jest 
możliwość utworzenia drużyny w 
Stonawie. Rodzice chętnie zgadzali 
się na to, aby dzieci zostały zucha-
mi i harcerzami. Założyliśmy dru-
żynę zuchową, postaraliśmy się o 
mundurki. W 1990 roku pojechali-
śmy do Koszarzysk na Kikulę. Tam 
miała miejsce pierwsza obietnica 
zuchowa.

Pracowała pani z zuchami aż do 
emerytury?
– Najpierw drużynę prowadziła Mi-
chaela Czap (dziś Šafránek), ja, jako 
osoba starsza, byłam opiekunką. Mi-
chaela później wyprowadziła się do 
Karwiny i ja prowadziłam drużynę. 
Później przejęła ją moja wnuczka 
Mariola Nalewajka (dziś Miku-
la), po niej znowu ja. W 2011 roku 
drużynę musieliśmy zlikwidować 
z powodu małej liczby członków. 
Ostatnie zdjęcia w kronice mamy z 
pożegnalnej zbiórki. Wtedy została 
już tylko szóstka zuchów. Szóstka 
zuchowa jest najmniejszą jednostką 
organizacyjną w harcerstwie. Kiedy 
dwóch piątaków odeszło ze szkoły i 
zostało czworo zuchów, musieliśmy 
zakończyć działalność. 

Praca z dziećmi była ważną częścią 
pani pracy społecznej. Ale była pani 
również aktywna w PZKO. Nadal 
jeszcze się pani udziela w Miejsco-
wym Kole?
– Zaraz po maturze, którą zdałam w 
1954 roku, wybrano mnie do zarzą-

du koła. Pracowałam w nim bardzo 
długo, dziesiątki lat. Prowadziłam 
kółka taneczne, śpiewałam w chórze 
i w trio. Kiedy założyliśmy Klub Ko-
biet, włączyłam się w pracę na jego 
rzecz. Przez 11 lat byłam jego prze-
wodniczącą. Nadal jestem członki-
nią Klubu Kobiet, pomagam przy 
organizacji imprez. Urządziłyśmy 
wiele wystaw, na każdej były także 
moje prace. 

Choć niedawno obchodziła pani 90. 
urodziny, jeszcze nie odchodzi pani 
na społecznikowską „emeryturę”?
– Nadal chodzę do Klubu Kobiet, 
pracuję jako rejonowa w Związku 
Bojowników o Wolność. Jestem 
także w Rodzinie Katyńskiej, po-
nieważ mąż był jednym z założycieli 
organizacji. Nim zmarł, prosił mnie, 
abym po jego śmierci kontynuowa-
ła działalność. Teraz właśnie przy-
gotowałam do biuletynu Rodziny 
Katyńskiej wspomnienia o teściu 
Józefi e Rudolfi e Piszczku, ojcu Mie-
czysława, którego we Lwowie aresz-
towało NKWD. Później wywieziono 
go w głąb Rosji. Na pewno zginął, ale 
nie udało się ustalić gdzie. W okre-
sie międzywojennym był jednym z 
założycieli Harcerstwa Polskiego w 
Czechosłowacji. 
Jestem także członkinią Związ-
ku Działkowców. Teraz mieszkam 
w domu opieki Diakonii Śląskiej i 
mam już tylko balkon, ale hoduję 
na nim papryki i daję je na wystawy. 
Wiosną chciałabym zorganizować w 
Stonawie Złaz Seniorów Harcerstwa. 
A poza tym bardzo długo opiekuję 
się mogiłą polskich żołnierzy za-
mordowanych w 1919 roku. 

Opiekowała się nią pani także w 
czasach, gdy o wojnie czechosło-
wacko-polskiej nie wolno było gło-
śno mówić…
– Kiedy przyszłam jako nauczyciel-
ka do stonawskiej szkoły, zaintere-
sowałam się tą mogiłą i zaczęłam 
się dowiadywać, co się wydarzyło 
w 1919 roku. Choć nie wolno było 
ofi cjalnie tego dzieciom w szkole 
opowiadać, to zawsze znalazłam 
sposobność, aby coś im na ten te-
mat przekazać. Chodziłam z klasą, 
którą uczyłam, porządkować mo-
giłę i zapalać znicze. Zwykle dwa 
razy w roku: przed Zaduszkami 
oraz w maju, który był ogłoszony 
Miesiącem Pamięci Narodowej. Za-
palaliśmy na niej znicze. Opiekuję 
się także grobem Alojzego Boncz-
ka, zacnego człowieka, który miał 
wielkie zasługi przy budowie Domu 
Robotniczego w Stonawie.

Rozpoczęłyśmy rozmowę od świąt, 
to może świętami ją zakończmy. Z 
kim pani spędziła te ostatnie, dzie-
więćdziesiąte? 
– Na Wigilii bywam u córki Małgo-
rzaty i jej rodziny. Syn Marian z żoną 
chodzą do jej mamy, która również 
jest sama. A Sylwestra spędzam z 
sąsiadkami z naszego domu opieki, 
przy telewizorze.  

30
Tyle mniej więcej obozów zaliczyła 
Stefania Piszczek z pionierami i harce-
rzami.

•••
W ogrodzie rosła dzika 

jabłoń, która rodziła małe, 
cierpkie jabłuszka. Bracia mi je 
przynieśli, a ja je powiesiłam na 

choinkę

• Stefania Piszczek obchodziła niedaw-
no 90. urodziny. Fot. DANUTA CHLUP
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Hłasko, Miłosz, Wańkowicz – 
2024 to ich rok
Znakomici pisarze, poeci i reportażyści, uznani politycy i działacze społeczni oraz narodowi, ale także… zapomniani 
sportowcy zostali – decyzją polskiego Sejmu i Senatu – patronami roku 2024. To okazja, by przypomnieć ich 
sylwetki oraz ważne dokonania, które wpisały się w historię Polski.

Łukasz Klimaniec

Z
godnie z podjęty-
mi przez Sejm RP 
uchwałami 2024 
będzie rokiem 
Marka Hłaski, 
abp. Antoniego 
Baraniaka, Romu-

alda Traugutta, Wincentego Wi-
tosa, Kazimierza Wierzyńskiego, 
Melchiora Wańkowicza, Rodziny 
Ulmów, Zygmunta Miłkowskiego i 
Polskich Olimpijczyków. Senat RP 
ustanowił natomiast 2024 rokiem 
Witolda Gombrowicza, Czesława 
Miłosza, Wincentego Witosa oraz 
Władysława Zamoyskiego oraz Edu-
kacji Ekonomicznej.

Marek Hłasko
W 2024 r. przy-
pada 90. 
r o c z n i c a 
u r o d z i n 
M a r k a 
H ł a s k i , 
prozaika i 
autora sce-
nariuszy fi lmo-
wych. Do jego dorobku literackie-
go należą takie dzieła, jak „Baza 
Sokołowska”, zbiór opowiadań 
„Pierwszy krok w chmurach”, 
„Drugie zabicie psa” czy „Piękni 
dwudziestoletni”. Na podstawie 
prozy Hłaski powstały m.in. fi l-
my „Zbieg” Stanisława Jędryki 
czy „Baza ludzi umarłych” Cze-
sława Petelskiego. – Potrafi ł na-
sycić banalne motywy i tematy 
zaczerpnięte z potocznego życia 
głęboką treścią egzystencjalną, 
dzięki czemu jego twórczość ma 
wymowę uniwersalną. Bezkom-
promisową postawą, także wobec 
komunistycznej rzeczywistości, 
przyciągał do siebie pokolenia w 
różnych zakątkach świata – pod-
kreślono w uchwale.

Abp Antoni Baraniak
To salezjanin, 
doktor pra-
wa kano-
nicznego, 
przed II 
w o j n ą 
ś w i a t o w ą 
s e k r e t a r z 
prymasa Polski 
kard. Augusta Hlon-
da. Podczas wojny razem z nim zna-
lazł się na uchodźstwie, a w 1945 r. 
wrócił do Polski. We wrześniu 1953 
r. został aresztowany przez funk-
cjonariuszy bezpieki jako zaufa-
ny współpracownik kard. Stefana 
Wyszyńskiego. Był torturowany w 
areszcie przy ul. Rakowieckiej – w 
ten sposób komuniści chcieli wy-
musić zeznania obciążające pry-
masa. – Mimo tortur nie zdradził 
Kościoła, prymasa ani Polski – pod-
kreślił Sejm w uchwale. W 2024 r. 
przypada 120. rocznica urodzin abp. 
Baraniaka.

Romuald Traugutt 
W roku 2024 
p r z y p a d a 
także 160. 
r o c z n i c a 
ś m i e r c i 
Romualda 
Traugutta, 
d y k t a t o r a 
p o w s t a n i a 
s t y c z n i o w e g o, 
wielkiego patrioty, który oddał 
życie walcząc o odzyskanie przez 
Polskę niepodległości. Ten były żoł-
nierz armii rosyjskiej po wybuchu 
powstania styczniowego objął do-
wództwo nad jednym z oddziałów 
powstańczych i wyróżnił się kilko-
ma zwycięskimi potyczkami. Awan-
sował na stopień generała i funkcję 
komisarza wojennego na Galicję. 17 
października objął funkcję dykta-
tora powstania. Aresztowany przez 
Rosjan w kwietniu 1864 r., 5 sierpnia 
1864 r. został powieszony na sto-
kach warszawskiej Cytadeli wraz z 
członkami Rządu Narodowego.

Wincenty Witos
Rok 2024 to 150. 
rocznica uro-
dzin Win-
c e n t e g o 
W i t o s a , 
t r z y k r o t-
nego pre-
miera, „wy-
bitnego męża 
stanu, państwow-
ca, działacza samorządowego i 
przywódcy ruchu ludowego”, który 
„dzięki uporowi i samokształceniu 
doszedł do najwyższych godności w 
ruchu ludowym i państwie”. W 1920 
r., gdy Armia Czerwona stała na 
przedpolach Warszawy, Rząd Obro-
ny Narodowej pod jego kierownic-
twem podjął dramatyczne wysiłki, 
które zaowocowały odrzuceniem 
bolszewików spod stolicy i rozpo-
częciem odwrotu Armii Czerwonej. 
Podczas zamachu majowego, gdy po 
raz trzeci był premierem, złożona 
przez niego dymisja rządu dopro-
wadziła do przerwania walk i zapo-
biegła wojnie domowej. Po skazaniu 
w procesie brzeskim wyemigrował 
do Czechosłowacji, skąd wrócił tuż 
przed wybuchem II wojny światowej. 

Kazimierz Wierzyński
Poeta (w 2024 
r. przypada 
130. rocz-
nica jego 
urodzin), 
jeden z 
t w ó r c ó w 
grupy literac-
kiej Skamander. 
W młodości zaangażowany w kon-
spirację niepodległościową, pod 
koniec I wojny światowej podjął 
działalność w Polskiej Organizacji 
Wojskowej. W czasie wojny polsko-
-bolszewickiej wstąpił w szeregi 
Wojska Polskiego. Jego debiutem 
literackim był wydany w 1919 r. tom 

wierszy „Wiosna i wino”. Wpływ na 
jego twórczość miała pasja sporto-
wa, w 1928 r. za tom „Laur olimpij-
ski” otrzymał złoty medal na kon-
kursie literackim w Amsterdamie. 
W twórczości odnosił się do losów 
Ojczyzny. Po wojnie mieszkał w USA 
i Wielkiej Brytanii. Upominał się o 
prawdę o zbrodni katyńskiej.

Melchior Wańkowicz
W 50. roczni-
cę od jego 
o d e j ś c i a 
Sejm RP 
ustanawia 
rok 2024 
R o k i e m 
M e l c h i o r a 
Wańkowicza – 
niepokornego, odważ-
nego, wnikliwego dziennikarza, 
pisarza i reportażysty, będącego 
wzorem i symbolem polskiego 
dziennikarstwa – napisali w uchwa-
le posłowie. Melchior Wańkowicz 
– reportażysta i pisarz – to jeden z 
najwybitniejszych polskich dzien-
nikarzy w historii. Nazywany ojcem 
reportażu wypełniał znakomicie to, 
co składa się na misję dziennikarską 
– opisując rzetelnie rzeczywistość 
służyć wspólnocie. Pisząc „Szta-
fetę”, „Dzieje rodziny Korzeniow-
skich”, „Westerplatte” czy „Bitwę o 
Monte Cassino” miał świadomość, 
że robi to zarówno dla współcze-
snych, jak i potomnych. Do Polski 
wrócił w 1957 r. na fali „odwilży”. Po 
podpisaniu „Listu 34” w proteście 
przeciwko polityce kulturalnej PRL, 
stał się ofi arą nagonki i został skaza-
ny na trzy lata więzienia. 

Rodzina Ulmów
W marcu 2024 r. 
przypada 80. 
rocznica za-
mordowa-
nia przez 
ż a n d a r -
merię nie-
miecką ro-
dziny Ulmów, 
która ukrywała 
mieszkających w okolicy Żydów. 
Józef Ulma i Wiktoria z domu 
Niemczak urodzili się i mieszkali 
w Markowej na Podkarpaciu, gdzie 
byli znanymi i lubianymi społeczni-
kami. Prawdopodobnie od grudnia 
1942 roku ukrywali Żydów z trzech 
rodzin – Goldmanów, Didnerów i 
Grünfeldów. Cała rodzina Ulmów 
(Józef, Wiktoria w zaawansowanej 
ciąży oraz ich sześcioro dzieci) i 
ukrywani przez nich Żydzi zostali 
zamordowani 24 marca 1944 r. przez 
niemieckich żandarmów. „Rodzina 
Ulmów należy do licznego grona bo-
haterskich Polaków, którzy podczas 
II wojny światowej ratowali Żydów 
skazanych przez Niemców na za-
gładę” – podkreślił Sejm w uchwale. 

Zygmunt Miłkowski
W 2024 r. minie 200 lat od urodzin 
Zygmunta Fortunata Miłkowskie-

go, znanego 
pod pseu-
donimem 
Teodor To-
masz Jeż, 
żołnierza 
i pisarza, 
wytrwałego 
działacza nie-
podległościowego, twórcy idei 
obrony czynnej i skarbu narodowe-
go. Walczył w powstaniu stycznio-
wym, a po jego upadku przebywał 
i działał we Francji, a następnie 
w Szwajcarii. W opublikowanym 
w 1887 r. tekście „Rzecz o obronie 
czynnej i o skarbie narodowym”, 
poddał ostrej krytyce bierną obronę 
i politykę ugody z zaborcami, po-
stulując przygotowywanie się do 
walki zbrojnej i gromadzenie w tym 
celu niezbędnych środków – skarbu 
narodowego. Był współtwórcą zało-
żonej w Zurychu tajnej organizacji 
Liga Polska. Pod pseudonimem 
Teodor Tomasz Jeż napisał 80 po-
wieści.

Polscy Olimpijczycy
27 lipca 1924 
r., na VIII 
L e t n i c h 
Igrzyskach 
O l i m p i j -
skich w 
P a r y ż u , 
drużyna ko-
larzy torowych 
w składzie Józef Lange, 
Jan Łazarski, Tomasz Stankiewicz i 
Franciszek Szymczyk zdobyła srebr-
ny medal. Tego samego dnia brąz w 
konkursie skoków wywalczył Adam 
Królikiewicz na koniu Picador. Były 
to pierwsze medale olimpijskie zdo-
byte przez polskich sportowców. W 
stulecie tego wydarzenia Sejm RP 
ogłosił 2024 Rokiem Polskich Olim-
pijczyków. 

Czesław Miłosz
Uznając zasłu-
gi Czesława 
M i ł o s z a 
w kształ-
t o w a n i u 
p o l s k i e j 
l i t e r a t u -
ry, języka, 
niezależności 
intelektualnej i kul-
turowej otwartości, Senat Rze-
czypospolitej Polskiej ustanawia 
– w dwudziestą rocznicę śmierci 
poety – 2024 Rokiem Czesława 
Miłosza – podkreślili senatorowie 
w uchwale. Przypomnieli, że Mi-
łosz był świadkiem największych 
wydarzeń minionego stulecia – I 
wojny światowej, rewolucji w Rosji, 
odzyskania przez Polskę niepod-
ległości, społecznych i narodowo-
ściowych przemian w II Rzeczy-
pospolitej, apokalipsy na ulicach 
okupowanej Warszawy, Holokau-
stu i starcia dwóch totalitaryzmów, 
emigracji w świecie podzielonym 
żelazną kurtyną, upadku sowiec-

kiego imperium i budowy demo-
kracji. Te wydarzenia odcisnęły 
piętno na postrzeganiu przez 
niego powojennego świata i wpły-
nęły na uniwersalny wymiar jego 
twórczości, co w 1980 r. znalazło 
uznanie Komitetu Noblowskiego. 

Witold Gombrowicz
Przypadająca w 
2024 r. 120. 
r o c z n i c a 
u r o d z i n 
W i t o l d a 
G ombro -
wicza to 
okazja do 
wzmocnienia 
potrzeby obecno-
ści jego dzieł i myśli w zbiorowej 
świadomości Polaków – taka argu-
mentacja przyświeca poświęcenia 
roku 2024 autorowi „Ferdydurke”, 
„Trans-Atlantyka”, „Pornografi i” 
„Iwony, księżniczki Burgunda” 
oraz „Dzienników”. Gombrowicz 
był jednym z najwybitniejszych 
polskich pisarzy XX w. Należy do 
najczęściej tłumaczonych polskich 
pisarzy. Jego twórczość cechuje 
umiejętność widzenia człowieka 
w jego psychologicznym uwikła-
niu w relacjach z innymi ludźmi 
i kulturową spuścizną, poczucie 
absurdu, ironia i obrazoburstwo, 
które dotyka przyjmowanych przez 
społeczeństwo tradycyjnych war-
tości, postaw i form. Gombrowicz 
jest nie tylko najważniejszym z 
twórców polskiej literatury, ale i 
jednym z czołowych inspiratorów 
współczesnej europejskiej myśli 
fi lozofi cznej, społecznej i arty-
stycznej.

Władysław Zamoyski
Ustanowienie 
przez Senat 
2024 Ro-
kiem Wła-
d y s ł a w a 
Z a m o y -
skiego w 
setną roczni-
cę jego śmierci 
ma na celu przybliże-
nie postaci tego działacza społecz-
nego, dzięki któremu tatrzańskie 
Morskie Oko znajduje się obecnie w 
granicach Polski. Swoje ascetyczne 
życie poświęcił w całości służbie 
ojczyźnie i narodowi, a zwieńczył je 
przekazaniem całego majątku wraz 
z Biblioteką Kórnicką, narodowi pol-
skiemu. Zamoyski był działaczem 
społecznym. W Zakopanem przy-
czynił się do budowy elektrowni, 
wodociągów, szkoły, szpitala, poczty 
i nowego gmachu Muzeum Tatrzań-
skiego oraz Bazaru Polskiego na 
Krupówkach. Dzięki jego staraniom 
powstała linia kolejowa z Chabów-
ki do Zakopanego, a za sprawą jego 
wysiłków w 1902 r. trybunał arbitra-
żowy w Grazu przyznał największe z 
tatrzańskich jezior stronie polskiej. 
Ustalony wtedy przebieg granicy nie 
uległ zmianie do dziś.  

Tak przeżyliśmy 2023 rok
Wczoraj powitaliśmy nowy rok, w niedzielę pożegnaliśmy stary. Powróćmy na chwilę do wydarzeń, które 
towarzyszyły nam w ciągu minionych dwunastu miesięcy lub w których sami uczestniczyliśmy. O każdym z nich 
można było przeczytać na naszych łamach. 

Beata Schönwald

Styczeń 
Na Zaolziu karnawał rozkręcił się na 
dobre. W wielu miejscowościach z 
powodu ograniczeń sanitarnych 
związanych z pandemią koronawi-
rusa od trzech lat nie organizowa-
no balów. Z tym większym entuzja-
zmem mieszkańcy naszego regionu 
wrócili na parkiet, nie bacząc na 
znacznie wyższe ceny tej karnawało-
wej rozrywki. Zgoła inny charakter 
miała informacja, która pojawiła się 
w jednym z pierwszych wydań na-
szej gazety. Dotyczyła ona werdyktu 
czesko-polskiej komisji śledczej w 
sprawie wybuchu metanu w Kopal-
ni ČSM w grudniu 2018 roku. Usta-
lono, że śmierć 13 górników była 
wynikiem nieszczęśliwego splotu 
wydarzeń i umorzono śledztwo. 
Natomiast niemal od pierwszych 
dni stycznia obywatele państwa 
czeskiego żyli wyborami prezy-
denckimi. Ich pierwsza tura odbyła 
się z udziałem ośmiu kandydatów. 
Z drugiej wyszedł zwycięsko Petr 
Pavel, pokonując Andreja Babiša. 
Na Zaolzie przyjechał ambasador 
RP w Pradze Mateusz Gniazdowski.

Luty
Turcję i Syrię nawiedziło katastro-
falne w skutkach trzęsienie ziemi. 
Media podawały, że liczba ofi ar 
przekroczyła 50 tys. Polscy i czescy 
strażacy włączyli się w poszukiwa-
nia osób uwięzionych pod zawalo-
nymi budynkami. W pomoc na rzecz 
poszkodowanych włączyły się także 
organizacje charytatywne w naszym 
regionie. W tym miesiącu pisaliśmy 
również o szykującej się wielkiej mo-
dernizacji budynku Teatru Cieszyń-
skiego w Czeskim Cieszynie. Z Na-
rodowego Planu Odnowy przyznano 
na ten cel 111,5 mln koron. Z wizytą 
do Polski przyjechał prezydent USA 
John Biden. Na naszym lokalnym 
podwórku śledziliśmy w tym cza-
sie skandal z fałszowaniem nagrań 
w czeskocieszyńskim ratuszu, na 
skutek którego we władzach miasta 
doszło do przetasowań. Karel Kula 
zastąpił na fotelu burmistrza Víta 
Slováčka. 

Marzec 
Na początku marca w Istebnej i na 
Kubalonce odbył się Zjazd Gwiaź-
dzisty dla uczniów szkół podsta-
wowych, w połowie miesiąca rywa-
lizowali w slalomie dorośli. PTTS 
„Beskid Śląski” zorganizował na 
Złotym Groniu pierwszą edycję ry-
walizacji w narciarstwie alpejskim 
dla kobiet i mężczyzn w wieku po-
wyżej 16 lat. Dopiero co wybrany 
prezydent RC Petr Pavel przyjechał 
z wizytą do naszego regionu. Za-
trzymał się m.in. w Kopalni „Dar-
ków”. Na Zaolzie zawitała również 
małżonka polskiego prezydenta, 
Agata Kornhauser-Duda – od-
wiedziła szkoły i przedszkola w 
Lesznej Dolnej, Trzyńcu i Suchej 
Górnej. Z wielką pompą otwarto 
ostatni odcinek obwodnicy Trzyń-
ca, drogę I/68 między Trzanowica-
mi i Nieborami. 

Kwiecień 
W całej RC rozpoczęły się zapisy 
do klas pierwszych szkół podsta-
wowych. Po Wielkanocy ruszyły na 
dobre również w polskich placów-
kach na Zaolziu. Zawrzało zwłasz-
cza wśród starszych mieszkańców, 
kiedy pojawiła się wiadomość, że 
Poczta Czeska zamknie od 1 lipca 
300 urzędów pocztowych, z  tego 
48 w naszym województwie. Roman 
Heide zastąpił Jana Czudka na sta-
nowisku dyrektora i prezesa zarządu 
Huty Trzynieckiej. 

Maj
Po dwudziestu latach Harcerstwo 
Polskie w RC wybrało nowego na-
czelnika. Miejsce ustępującego 
Krzysztofa Mitury zajął Andrzej 
Glac. Gmina Bystrzyca rozpoczę-
ła obchody 600-lecia. Pierwsza 
wzmianka pisemna o wiosce poja-
wiła się 4 maja 1423 roku. Konsul 
generalna RP w Ostrawie Izabella 
Wołłejko-Chwastowicz otrzymała 
od Miejscowego Koła PZKO w Suchej 
Górnej strój cieszyński. Uszyła go 
Barbara Weiser. Po ponad pół wie-
ku Festiwal PZKO wrócił do parku 
Adama Sikory w Czeskim Cieszynie. 
Wbrew obawom pogoda dopisała i 
impreza była udana. Informowali-
śmy również, że do polskich szkół 

podstawowych na Zaolziu zapisało 
się 227 przyszłych pierwszoklasi-
stów. 

Czerwiec 
Od początku miesiąca śledziliśmy 
przetasowania na czele wojewódz-
twa morawsko-śląskiego. Ivo Von-
dráka, który nie szczędził publicznej 
krytyki pod adresem swojego ma-
cierzystego ruchu ANO, zastąpił na 
stanowisku hetmana jego partyjny 
kolega Jan Krkoška. Gródek został 
zwycięzcą wojewódzkich elimina-
cji w konkursie Wioska Roku 2023 
i znalazł się w ogólnokrajowym fi -
nale. Chociaż w Beskidach rozpo-
czął się sezon turystyczny, rezerwat 
Mionsz pozostał zamknięty. Za-
gnieżdżenie się w nim narażonego 
na wyginięcie głuszca spowodowało 
dwumiesięczne opóźnienie otwar-
cia tej łomniańskiej atrakcji. Pod 
koniec czerwca bawiliśmy się na 
13. Dolańskim Grómie w Karwinie 
z zespołami Pražský výběr, Kombii 
i kapelą „Lipka”. 

Lipiec 
Świadectwa zostały rozdane i roz-
poczęły się wakacje z bogatą ofer-
tą półkolonii z językiem polskim. 
Panie z Miejscowego Koła PZKO w 
Karwinie-Raju piekły serca z pier-
nika na tradycyjny odpust św. Anny, 
a w Jabłonkowie na fi niszu były 
przygotowania do 76. Gorolskigo 
Święta. Z udziałem ministra trans-
portu otwierano z wielką pompą 
3-kilometrową obwodnicę Karwiny 
na drodze I/67. Setki śniętych ryb w 
Odrze odkryto w Boguminie. Jako 
przyczynę podano upały i nagły 
ulewny deszcz, wraz z którym do 
wody dostały się ścieki, które spo-
wodowały utratę tlenu. W kinach 
pojawiły się premiery dwóch fi l-
mów o zgoła odmiennej tematyce 
– „Barbie” i „Oppenheimer”. Na oba 
ciągnęły tłumy. 

Sierpień 
Po upalnym lipcu nadszedł zimny 
i deszczowy pierwszy sierpniowy 
weekend, a z nim Gorolski Święto. 
„W strugach deszczu, w obecności 
zaledwie kilkunastu osób na widow-
ni dotarł w niedzielę z jabłonkow-

skiego rynku do Lasku Miejskiego 
korowód 76. Międzynarodowych 
Spotkań Folklorystycznych Go-
rolski Święto” – relacjonowaliśmy 
to wydarzenie. W tym czasie nad 
Bałtykiem szalała wichura, a fale 
morskie zalewały plaże. Na końcu 
wakacji emocjonowaliśmy się wy-
nikami reprezentacji Zaolzia na XXI 
Światowych Letnich Igrzyskach Po-
lonijnych zorganizowanych przez 
Stowarzyszenie „Wspólnota Polska” 
na Dolnym Śląsku i Opolszczyźnie. 

Wrzesień 
Rozpoczął się nowy rok szkolny, 
a my poszerzyliśmy naszą ofertę 
medialną o Glos.live Premium. 
Ósmoklasiści polskich szkół pod-
stawowych na Zaolziu pojechali w 
dwóch turnusach na zieloną szkołę 
do Jastrzębiej Góry nad Bałtykiem. 
Przywitały ich letnie temperatury i 
ciepła woda. Rada Przedstawicieli 
Kongresu Polaków w RC przyję-
ła projekt ordynacji wyborczej na 
Zgromadzenie Ogólne 20 kwietnia 
2024 roku. Ustalono nową, mniejszą 
liczbę delegatów na to wydarzenie. 
Do Czeskiego Cieszyna przyjechali 
członkowie Komitetu Ekspertów 
ds. Europejskiej Karty Języków Re-
gionalnych lub Mniejszościowych, 
który jest organem Rady Europy. 
Ich celem było zbadanie zakresu, w 
jakim stosowany jest język polski w 
naszym regionie. W ostatnim dniu 
września odbyły się wybory parla-
mentarne na Słowacji. Zwyciężyła w 
nich partia byłego premiera Roberta 
Ficy Smer-Sociálna Demokracia. 

Październik 
Poznaliśmy dziewięciu nomino-
wanych do nagrody Złoty Jestem 
w konkursie Kongresu Polaków w 
RC Tacy Jesteśmy 2023. W Polsce 
zawrzało w związku z fi lmem „Zie-
lona granica” Agnieszki Holland, 
pokazującym sytuację uchodźców 
na polsko-białoruskiej granicy. 
Wielką galę zorganizowała Polska 
Szkoła Podstawowa im. Wisławy 
Szymborskiej z okazji 100. urodzin 
swojej patronki. W Polsce odbyły 
się wybory parlamentarne. Przy 
niezwykle wysokiej frekwencji, 
przekraczającej 72 proc., najwięcej 

głosów otrzymało Prawo i Sprawie-
dliwość. Nie pozwoliło to jednak na 
stworzenie rządu. Koalicja Obywa-
telska, Trzecia Droga i Nowa Lewica 
zdobyły potrzebną do kierowania 
państwem większość mandatów. W 
praskiej O2 Arenie Ewa Farna zorga-
nizowała koncert z okazji swoich 30. 
urodzin, zapraszając w roli supportu 
zespoły folklorystyczne z Zaolzia. 
Cały świat skierował swoją uwagę na 
Bliski Wschód, gdzie doszło do ata-
ku organizacji terrorystycznej Ha-
mas na Izrael. Strefa Gazy znalazła 
się w sytuacji klęski humanitarnej. 

Listopad 
W odpowiedzi na zapowiadane 
przez resort edukacji zmiany, szko-
ły w całej RC, w tym również nie-
mal wszystkie placówki z polskim 
językiem nauczania w naszym 
regionie, włączyły się do strajku 
pracowników szkolnictwa. Polacy 
i Polonia z całej Europy zjechali na 
Zaolzie. W Bystrzycy obradowała 
Rada Prezesów Europejskiej Unii 
Wspólnot Polonijnych. Na fi na-
łowej gali w Teatrze Cieszyńskim 
poznaliśmy wyniki Tacy Jesteśmy 
2023. Nagrodę główną kapituły 
Złoty Jestem zdobyła Jolanta Byr-
tus, nagrodę publiczności otrzymał 
Piotr Michalik. 

Grudzień 
Ten pierwszy zimowy miesiąc po-
witał nas gęstymi opadami śniegu. 
W pierwszy weekend grudnia sytu-
acja na drogach była dramatyczna. 
Ludzie rezygnowali z podróży. Jan 
Dziedziczak, pełnomocnik rządu RP 
ds. Polonii i Polaków za granicą spo-
tkał się w Domu PZKO w Czeskim 
Cieszynie-Mostach z przedstawi-
cielami polskich organizacji na Za-
olziu. Nad Wisłą ukonstytuował się 
rząd, na czele którego stanął Donald 
Tusk. Na cztery dni przed Bożym 
Narodzeniem wszyscy zamarliśmy 
z przerażenia na wieść o strzelani-
nie w gmachu Wydziału Filozofi i 
Uniwersytetu Karola w Pradze. Z 
rąk 24-letniego studenta zginęło 14 
osób, 25 zostało rannych. Zamacho-
wiec na miejscu popełnił samobój-
stwo. 23 grudnia został ogłoszony 
dniem żałoby narodowej.  

• Nowo wybrany prezydent Petr Pavel odwiedził w marcu nasz region. • Festi wal PZKO wrócił do parku im. Adama Sikory w Czeskim Cieszynie. Zdjęcia: NORBERT DĄBKOWSKI
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Prawdopodobny protoplasta rodu Baczoków 
osiedlił się na Śląsku Cieszyńskim w drugiej 
połowie XVII wieku.

P
ierwsza znana mi 
informacja o rodzie 
Baczoków w daw-
nym Księstwie Cie-
szyńskim pochodzi 
z 1678 roku, kiedy to 
Andrzej (I) Baczok 

nabył grunt w Śmiłowicach. W 1715 
roku sprzedał go swoim synom, Je-
rzemu i Andrzejowi (II). Ci ostatni 
jako współwłaściciele nieruchomo-
ści pojawiają się w urbarzu (spisie 
powinności) z 1722 roku.

Jerzy Baczok miał córkę Marię 
(od 1727 roku żona Pawła Murasa) 
oraz synów Jana (I) (ur. 1711, zm. w 
dzieciństwie), Adama (1712-1734, żo-
naty z Weroniką Wałach z Ligotki 
Kameralnej), Andrzeja (III) (żonaty 
od 1742 roku z Zuzanną Kiszą), Ja-
kuba (ur. 1718, żonaty od 1750 roku 
z Marią Stefek) i Jana (II) (ur. 1721). 
Ten ostatni 24 października 1747 
roku poślubił Annę Waliczek (Wa-
laczek), córkę chałupnika w Śmi-
łowicach. W 1751 roku odkupił od 

„thana” (teścia) grunt w Rzece nr 7 
(informację o tym można znaleźć w 
księdze gruntowej, przechowywanej 
w Archiwum Państwowym w Cie-
szynie, sygn. Komora Cieszyńska 
1942/4, k. 284). Córka Jana (II), Zu-
zanna, w 1767 roku wyszła za mąż za 
Jakuba Cienciałę.

Andrzej Baczok (II) (nabywca 
gruntu z 1715 roku), żonaty z Ewą, 
miał syna Pawła, który 4 lutego 1749 
roku ożenił się z Marią Wawrzek ze 
Śmiłowic.

Trzeci brat?
Wydaje się, że Andrzej (I), protopla-
sta Baczoków ze Śmiłowic, oprócz 
Jerzego i Andrzeja (II) miał jeszcze 
trzeciego syna, Jakuba, zmarłego 
29 marca 1727 roku w Śmiłowicach 
w wieku 40 lat. Ów Jakub był praw-
dopodobnie dwukrotnie żonaty, bo 
w 1712 roku (według ksiąg metry-
kalnych) jego żoną była niejaka 
Anna, z kolei 20 lipca 1729 roku 
Maria, wdowa po Jakubie Baczoku, 
wyszła za mąż za Michała Stryję. Ja-
kub miał córki Annę (od 1729 roku 
żona Adama Hrackiego), Ewę (od 
1734 roku żona Jana Szkuty z Gnoj-
nika), Zuzannę (od 1739 roku żona 
Jerzego Hrackiego) i Weronikę (od 
1750 roku żona Andrzeja Zientka ze 
Śmiłowic) oraz synów Jana (żonaty 
od 1734 roku z Anną Grygą) i Pawła 
(ur. 1712).

Baczokowie w drugiej 
połowie XVIII wieku
Jak widać, w kolejnych pokole-
niach ród Baczoków okazał się 
całkiem liczny. Według urbarza z 
1770 roku, grunt siedlaczy w Śmi-
łowicach nr 20 posiadał Andrzej 
Baczok. Według danych z katastru 
józefi ńskiego z 1789 roku – trzech 
Baczoków było właścicielami nie-
ruchomości w Śmiłowicach: Pa-
weł (nr 19), Jan (nr 22) i Paweł (nr 
20 i 21). Ten ostatni był żonaty z 
Ewą Motyką, miał syna Pawła (ur. 
1785).

Dokładniejsza kwerenda me-
tryk parafi i rzymskokatolickiej w 
Trzycieżu oraz parafi i ewangelic-
ko-augsburskich w Cieszynie i w 
Ligotce Kameralnej (Baczokowie 
byli protestantami) pozwoli z pew-
nością odtworzyć dzieje kolejnych 
pokoleń opisywanego rodu.

»…jeden z najzacniejszych 
zborowników…«
Jeżeli opracować dzieje rodu Ba-
czoków, to z pewnością więcej 
miejsca należałoby poświęcić Ja-
nowi Baczokowi (1855-1936), uro-
dzonemu w Ligotce Kameralnej. 
Mieszkał on w Bukowicach pod 
numerem 1. W spisie powszech-
nym z 1921 roku deklarował naro-
dowość polską, podobnie jak jego 
żona Ewa. Takiego wspomnienia 
pośmiertnego doczekał się na ła-
mach „Ewangelika” (1936, nr 16): 

„W sobotę 28 marca po południu 
pożegnał sie z nami jeden z najza-
cniejszych zborowników, miłują-
cych kościół i szczerze przywiąza-
ny do wiary ojców. W życiu swem 
dorobił sie dzięki swej pilności i 
pracy oraz skromności majątku 
i zabezpieczył sobie i dzieciom 
byt. Był znanym rzemieślnikiem 
bednarzem, później zaś znanym 
pszczelarzem, posiadającym 40 
roi pszczół”.
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Michael Morys-Twarowski Baczokowie

Skąd ten ród?
Sądząc po etymologii nazwiska, korzeni Baczoków można szukać na 
terenie szeroko rozumianego Królestwa Węgierskiego, ewentualnie 
w Baczce. W połowie XVII wieku znajdowała się ona w granicach 
imperium osmańskiego.

Gdzie doczytać?
 � Baczok – genealogia, htt p://przodkowiezcieszyna.blogspot.

com/2023/09/baczok-genealogia.html (materiały do genealogii rodu).

Skąd to 
nazwisko?
Nazwisko nawiązuje być 
może do słowa „baca”, 
pochodzącego zapewne 
od węgierskiego 
„bacs(a), bacsó”, co 
znaczy „pasterz”. 
Trop węgierski jest 
interesujący, bo 
na Węgrzech dość 
popularne są nazwiska 
Bács, Bacsó i Bac. 
Jednak można wskazać 
jeszcze inną możliwość. 
Istnieje region 
historyczny Baczka, 
obecnie na południu 
Węgier i północnej 
Serbii. Dopuszczalna 
jest więc hipoteza, 
że Baczok oznacza 
przybysza z Baczki.

• Fragment księgi gruntowej Śmiłowic, dotyczący nabycia grun-
tu w 1715 roku przez braci Jerzego i Andrzeja Baczoków. Źródło: 
Archiwum Krajowe w Opawie.

• Metryka ślubu Jana Baczoka i Anny Grygi (Grega). Para pobrała 
się w 1734 roku. Źródło: Biblioteka i Archiwum im. B.R. Tschammera 
w Cieszynie. Zdjęcia: ARC

Na cześć wielkopolskich powstańców

27 grudnia Polska ob-
chodziła święto pań-
stwowe – Narodowy 
Dzień Zwycięskiego 

Powstania Wielkopolskiego. Świę-
to upamiętniające zwycięski zryw 
Polaków przeciwko Niemcom z lat 
1918–1919, wypadło w rocznicę wy-
buchu insurekcji.

– W hołdzie bohaterom – uczest-
nikom narodowego zrywu z lat 1918-
-1919, którzy wyzwolili Wielkopol-

skę spod panowania niemieckiego 
i przyłączyli ją do odrodzonej Rze-
czypospolitej – głosi preambuła 
ustawy, w której kolejne artykuły 
mówią o ustanowieniu 27 grudnia 
Narodowym Dniem Zwycięskiego 
Powstania Wielkopolskiego świętem 
państwowym.

Ustawa, która była inicjatywą 
ustawodawczą prezydenta, stano-
wiła odpowiedź na głosy przed-
stawicieli społeczności, działaczy 

patriotycznych oraz władz samorzą-
dowych z Wielkopolski. Z pomysłem 
ustanowienia święta państwowego 
wyszły wspólnie: Wielkopolskie 
Muzeum Niepodległości, Funda-
cja Zakłady Kórnickie, Muzeum 
Narodowe w Poznaniu, poznański 
oddział Instytutu Pamięci Narodo-
wej, Towarzystwo Pamięci Powsta-
nia Wielkopolskiego 1918-1919 oraz 
Stowarzyszenie Gmin i Powiatów 
Wielkopolski.

Sejm przyjął ustawę ustanawia-
jącą nowe święto państwowe 1 paź-
dziernika 2021 r., a 28 października 
jednogłośnie poparł ją Senat. Nato-
miast 23 listopada w historycznym 
miejscu, czyli w dawnym poznań-
skim Hotelu Bazar, w którym tuż 
przed wybuchem powstania Wiel-
kopolskiego zamieszkał, przybyw-
szy wtedy do Poznania, Ignacy Jan 
Paderewski, prezydent RP Andrzej 
Duda podpisał ustawę. – Cieszę się 

ogromnie, że święto to od tego roku 
wpisze się na trwałe do ofi cjalnego 
kalendarza Rzeczypospolitej – mó-
wił prezydent podczas podpisania 
ustawy. Jak wówczas podkreślił, 
„jest to pewien akt swoistej, dzie-
jowej – może to bardzo wielkie sło-
wo – ale po prostu sprawiedliwości 
wobec powstania Wielkopolskiego 
jako niesłychanie ważnego czynu 
zbrojnego tamtego czasu”. 

 (PAP)

W ŚRODĘ 27 GRUDNIA MINĘŁO 70 LAT OD ŚMIERCI JULIANA TUWIMA

Poeta nie tylko 
od »Lokomotywy«
70 lat temu – 27 grudnia 1953 roku – zmarł w Zakopanem Julian Tuwim. Ostatniego dnia życia na kawiarnianej 
serwetce poeta zapisał swoje ostatnie zdanie: „Ze względów oszczędnościowych polecam zgasić światłość 
wiekuistą...”.

Polska Agencja Prasowa
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roku  Tuwim  miał 
spędzić w Zakopa-
nem z Ludwikiem 
Morstinem i jego 
żoną. Jak pisze Ma-
riusz Urbanek w 

książce „Tuwim. Wylękniony bluź-
nierca” (Iskry, 2013), poeta miał 
przeczucie, że nadchodzący rok 
1954 będzie dla niego szczęśliwy. Na 
początku grudnia poeta wziął udział 
w pogrzebie Konstantego Ildefon-
sa Gałczyńskiego. Tuwim boleśnie 
przeżył śmierć młodszego kolegi, z 
którym niemal całe życie przyjaź-
nił się i spierał. Na pogrzebie płakał, 
zerwał na pamiątkę listek z wień-
ca, potem napisał wiersz „Hołdy”, 
ostatni w życiu, poświęcony właśnie 
Gałczyńskiemu.

Tylko z okna knajpy 
cenię widoki…
Po śmierci Gałczyńskiego  Tu-
wim był w depresji, skarżył się na 
serce, ale lekarz, który go zbadał, nie 
dostrzegł nic groźnego. 17 grudnia 
poeta wraz z żoną wyjechali do Za-
kopanego, gdzie czekali już na nich 
przyjaciele, m.in. Seweryn Polak i 
Jan Marcin Szancer. Przedpołudnia 
spędzali tak jak Tuwim lubił, przy 
„tycim” kieliszku wódki w „Jędru-
siu” albo „Kmicicu”, rozmawiali o 
literaturze i tłumaczeniach.  Tu-
wim nie dawał się namówić na żad-
ne dłuższe spacery. Gdy raz żonie 
udało się go wyciągnąć do Doliny 
Kościeliskiej, wyszedł na chwilę z 
samochodu, rozejrzał się i zarządził 
odwrót. – Tylko z okna knajpy cenię 
widoki – miał powiedzieć.

Wigilię spędzili w pensjonacie, 
gdzie Tuwim wypatrywał pierwszej 
gwiazdki, dzielił się ze wszystkimi 
opłatkiem. – Bo chociaż jestem Żyd, 
jestem przecież Polak – miał po-
wiedzieć. W pierwszy dzień świąt z 
przyjaciółmi zrobili ognisko, słucha-
li w pensjonacie operowych arii. Tu-
wim zastanawiał się nad właściwym 
słowem przekładu słowa „buria” w 
„Wieczorze zimowym” Puszkina – 
czy lepiej będzie przetłumaczyć to 
jako „burza”, czy raczej „zamieć”. W 
Zakopanem czuło się, że nadchodzi 
halny.

27 grudnia ciepły wiatr stopił 
śnieg, a Tuwim skarżył się na chan-
drę. Przedpołudnie spędził m.in. z 
Szancerem w jednej z zakopiańskich 
knajp. To wtedy napisał na serwetce 
zdanie, jak się okazało – ostatnie za-
pisane przez niego słowa: „Ze wzglę-
dów oszczędnościowych polecam 
zgasić światłość wiekuistą…”. Wypił 
więcej niż zazwyczaj – kilka dużych 
kieliszków wódki, prosił kolegów, 
żeby nie mówili o tym jego żonie. 
Stefania Tuwim i tak zauważyła, że 
wypił więcej niż miał zwyczaj pić 

– poeta sprawiał wrażenie rozdraż-
nionego, poruszał się niepewnym 
krokiem. Stefania odwiozła go do 
pensjonatu „Halama”, położyła do 
łóżka, wydawało się, że wszystko 
wraca do normy.

Około godziny trzeciej Eugeniusz 
Żytomirski, który także mieszkał w 
„Halamie”, usłyszał wołanie Ste-
fanii Tuwim o ratunek. Wezwano 
pogotowie, które przyjechało już 
po kilku minutach, od razu zjawił 
się też lekarz z sąsiedniego pensjo-
natu. Nic to nie dało. Tuwim zmarł 
na wylew krwi do mózgu. – Około 
godziny wpół do czwartej stałem 
przy łóżku poety i patrzyłem na 
zaskoczoną przez śmierć, tragiczną 
twarz – wspominał Seweryn Pollak.

Jakiego wyznania 
był Tuwim?
Roman Brandstaeter zapamiętał, że 
pracownik zakładu pogrzebowego 
pytał, jakiego wyznania był Tuwim, 
bo ma na składzie tylko trumny z 
krzyżem. Zakopiański rzeźbiarz An-
toni Hyla wykonał maskę pośmiert-
ną poety. Trumna stała w kostnicy 
zakopiańskiego cmentarza, kiedy 
wszedł ktoś obcy i wyrecytował 
wiersz Tuwima „Do losu” z frazą; 
„Miłość mi dałeś, młodość górną, 
/ Dar ładu i wysokie żądze./ I jesz-
cze na uciechę durniom,/ Raczyłeś 
dać mi i pieniądze”. „Odwrócił się 
i wybiegł. Był to czytelnik niezna-
ny” – zapisał Pollak. Potem trumnę 
przewieziono do  Warszawy.

Pogrzeb na warszawskich Po-
wązkach Wojskowych był bardzo 
uroczysty. Mowę wygłosił pre-
mier Cyrankiewicz, pośmiertnie 
nadano Tuwimowi Order Polonia 
Restituta z Wstęgą. Peerelowscy 
dygnitarze stawili się tłumnie, po-
dobnie jak zwykli czytelnicy. W 
kraju żegnano Tuwima jak księcia 
poezji, na emigracji – jak zdrajcę. 
W londyńskich „Wiadomościach” 

Marian Hemar pisał: „Sławił swoimi 
strofami Stalina, w plugawym pen-
dant do swoich dawnych wierszy o 
Piłsudskim”.

Przez całe życie zmagał 
się ze swoją podwójną 
tożsamością
Julian Tuwim urodził się 13 wrze-
śnia 1894 r. w zasymilowanej rodzi-
nie żydowskiej. Dzieciństwo przy-
szłego poety i jego siostry Ireny nie 
było sielankowe. Małżeństwo rodzi-
ców nie należało do udanych, mat-
ka – neurotyczna i przewrażliwiona, 
przelewała na dzieci swój lęk przed 
światem. Większość zdjęć pokazuje 
poetę z prawego profi lu. Na tych en 
face można niekiedy dostrzec duże 
znamię na lewym policzku poety. 
Obecność tej „myszki” od najwcze-
śniejszego dzieciństwa sprawiała, że 
czuł się naznaczony, inny od wszyst-
kich. „Kto wie, czy z twojego Julka 
pozbawionego tej »cechy szczegól-
nej« wyrósłby poeta... Powiem ci, że 
na pewno nie. Wyrosłem w poczuciu 
upośledzenia i krzywdy osobistej, 
jaki los mi sprawił i to stało się ma-
cierzystą glebą mojej poezji” – pi-
sał Tuwim do siostry o swoim zna-
mieniu. Nigdy jednak nie przestał 
się wstydzić plamy na policzku – do 
zdjęć pozował odwracając głowę lub 
zakrywając znamię dłonią.

Po ukończeniu łódzkiego gim-
nazjum, Tuwim studiował prawo i 
fi lozofi ę na UW. Jako poeta debiuto-
wał wierszem „Prośba” w „Kurierze 
Warszawskim” (1913), który podpisał 
inicjałami St. M. (skrót od imienia i 
nazwiska Stefanii Marchew – jego 
przyszłej żony, z którą pobrali się w 
1919 r.) Szybko wszedł w kultural-
ne życie stolicy – współpracował 
z pismem studenckim „Pro arte 
et studio”, w 1918 roku znalazł się 
wśród współzałożycieli kabaretu 
literackiego Pikador i poetyckiej 
grupy Skamander, ukazał się też 

debiutancki tomik Tuwima pt. „Czy-
hanie na Boga”.

Debiut odbił się szerokim echem. 
Obok zachwytów pojawiały się gło-
sy krytyczne: „Zdegenerowany 
pan Tuwim oddziaływa na młode 
dusze jak najzjadliwsza trucizna” – 
pisała w 1918 roku prasa po publika-
cji wiersza „Wiosna”, za który poetę 
oskarżano o wyuzdanie, rozpustę, 
deprawowanie młodzieży i szerze-
nie pornografi i.

Jednak większość czytelników 
wierszy Tuwima przyjmowała ko-
lejne tomiki, takie jak „Czyhanie 
na Boga” (1918), „Sokrates tańczą-
cy” (1920), „Siódma jesień” (1922), 
„Słowa we krwi” (1926), „Rzecz czar-
noleska” (1929), „Biblia cygańska” 
(1932) „Treść gorejąca” (1936) z entu-
zjazmem. W ankiecie „Wiadomości 
Literackich” z roku 1935 zatytułowa-
nej „Kogo wybrałbyś do Akademii 
Niezależnych, gdyby taka akademia 
istniała”,  Tuwim  zajął pierwsze 
miejsce. Tworzył kabaretowe ske-
cze, humoreski, satyry, piosenki 
(jak „Miłość ci wszystko wybaczy” 
czy „Na pierwszy znak” Hanki Or-
donówny), które powtarzała ulica. 
Najwyższym osiągnięciem  Tuwi-
ma-satyryka był napisany w 1936 
roku „Bal w Operze”. Pod koniec lat 
międzywojennych powstały wiersze 
dla dzieci takie, jak „Lokomotywa”, 
„Słoń Trąbalski”, „Zosia-Samosia”, 
które dziś stanowią najbardziej zna-
ną część twórczości Tuwima.

Dla antysemitów  Tuwim  na za-
wsze pozostał Żydem – i jako taki 
był przedmiotem brutalnych ataków: 
zarzucano mu „zażydzanie” polskiej 
literatury. Jeżeli dla wielu Polaków 
Julian  Tuwim  zawsze był Żydem, 
dla wielu Żydów pozostawał zdrajcą, 
który wybrał polskość. Tuwim zma-
gał się ze swoją podwójną tożsamo-
ścią przez całe życie. Przed II wojną 
światową opowiadał się za asymila-
cją Żydów. Był autorem tekstów ka-

baretowych, w których wyśmiewał 
„żydłaczenie”, innym razem napisał: 
„Daleki oczywiście od antysemity-
zmu, zawsze byłem, jestem i będę 
przeciwnikiem umundurowanych 
brodaczy i ich hebrajsko-niemieckie-
go bigosu oraz tradycyjnego kalecze-
nia mowy polskiej. Najwyższy czas, 
panowie, obciąć długopołe kaftany 
i kręcone pejsy, a także nauczyć się 
szacunku dla języka narodu, wśród 
którego mieszkacie”.

Dopiero po dramacie Zagłady Tu-
wim poczuł solidarność z Żydami. 
Tekst „My, Żydzi polscy” napisał na 
emigracji i opublikował w sierpniu 
1944 roku w londyńskim miesięcz-
niku „Nowa Polska”. Usiłował w nim 
wyjaśnić Żydom, dlaczego czuje się 
Polakiem, a Polakom – dlaczego 
czuje się Żydem.

– Jestem Polakiem, bo tak mi się 
podoba. To moja ściśle prywatna 
sprawa, z której nikomu nie mam 
zamiaru zdawać relacji, ani wyja-
śniać jej, tłumaczyć, uzasadniać. 
(…) Gdyby jednak przyszło do uza-
sadniania swej narodowości, a ra-
czej narodowego poczucia, to jestem 
Polakiem dla najprostszych, niemal 
prymitywnych powodów, przeważ-
nie racjonalnych, częściowo irra-
cjonalnych, ale bez „mistycznej” 
przyprawy. Być Polakiem – to ani 
zaszczyt, ani chluba, ani przywilej 
– pisał. 

Kultowa »Lokomotywa«
Po wybuchu II wojny światowej Tu-
wimowie przez Rumunię, Jugosła-
wię i Włochy przedostali się do Fran-
cji, skąd wyjechali najpierw do Rio 
de Janeiro, potem do Nowego Jorku. 
Na emigracji powstał nostalgiczny 
poemat „Kwiaty polskie”, nastąpiło 
też zerwanie  Tuwima z dawnymi 
przyjaciółmi Skamandrytami – Le-
choniem i Wierzyńskim. Nie mogli 
oni zaakceptować, że Tuwim godzi 
się z perspektywą budowania w Pol-
sce socjalistycznego państwa.

W czerwcu 1946 roku Tuwimowie 
wrócili do kraju, w tym samym roku 
adoptowali małą żydowską sierotę – 
Ewę. Komunistyczne władze uznały 
ściągnięcie poety do kraju za wielki 
sukces,  Tuwim  dostał do dyspo-
zycji willę w Aninie, samochód z 
kierowcą, bywał na balach, benefi -
sach, audiencjach, zgodził się na-
wet ocenzurować „Kwiaty polskie”, 
które ukazały się w 1949 roku. Tu-
wim wielokrotnie deklarował swo-
je poparcie dla komunistycznych 
władz, pisał jednak bardzo mało – 
przez siedem lat jego życia w PRL-u 
powstało tylko 12 nowych wierszy.

W 70 lat po śmierci poety jego 
wiersze są nadal czytane i kochane. 
Szczególną popularnością cieszą się 
utwory Tuwima dla dzieci, głośne 
czytanie „Lokomotywy” stało się 
rytuałem akcji organizowanych w 
ramach kampanii „Cała Polska czyta 
dzieciom”. 

• Julian Tuwim. Początek lat 50. XX wie-
ku. Fot. Narodowe Archiwum Cyfrowe
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Kalendarz imprez sportowych 2024
STYCZEŃ
3. – 4. 1. – biegi narciarskie, PŚ w 

Davos (Tour de Ski)
4. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Inns-

brucku (Turniej Czterech Skoczni)
3. 1. – 10. 1. – żeglarstwo, MŚ klasy 

ILCA 6 w Mar del Plata
4. 1. – 7. 1. – biathlon, PŚ w Oberhofi e
5. 1. – 7. 1. – łyżwiarstwo szybkie, ME 

w Heerenveen
5. 1. – 19. 1. – Rajd Dakar w Arabii 

Saudyjskiej
6. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Bischo-

fshofen (Turniej Czterech Skoczni)
6. 1. – 7. 1. – biegi narciarskie, PŚ w 

Val di Fiemme (Tour de Ski)
8. 1. – 14. 1. – łyżwiarstwo fi gurowe, 

ME w Kownie
9. 1. – 14. 1. – saneczkarstwo, ME w 

Innsbrucku
10. 1. – 14. 1. – biathlon, PŚ w Ru-

hpolding
10. 1. – 14. 1. – kolarstwo torowe, ME 

w Apeldoorn
10. 1. – 28. 1. – piłka ręczna, ME męż-

czyzn w Niemczech
12. 1. – 10. 2. – piłka nożna, mistrzo-

stwa Azji w Katarze
12. 1. – 14. 1. – short track, ME w 

Gdańsku
13. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Wiśle 

(Polski Tour)
13. 1. – 11. 2. – piłka nożna, Puchar 

Narodów Afryki w Wybrzeżu Kości 
Słoniowej

14. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Wiśle 
(Polski Tour)

14. 1. – 28. 1. – tenis, Australian Open 
w Melbourne

17. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Szczyr-
ku, Polski Tour

18. 1. – 21. 1. – biathlon, PŚ w Anter-
selvie

20. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Zako-
panem, Polski Tour

21. 1. – skoki narciarskie, PŚ w Zako-
panem, Polski Tour

24. 1. – 28. 1. – biathlon, ME w Brez-
no-Osrblie

24. 1. – 31. 1. – żeglarstwo, MŚ klasy 
ILCA 7 w Adelajdzie

26. 1. – 28. 1. – saneczkarstwo, MŚ w 
Altenbergu

26. 1. – 28. 1. – skoki narciarskie, MŚ 
w lotach w Bad Mitt erndorf

26. 1. – 3. 2. – żeglarstwo, MŚ klasy 
iQFoil w Lanzarote

LUTY
1. – 4. 2. – saneczkarstwo, ME w Ja-

ufental
2. 2. – 4. 2. – kolarstwo torowe, Pu-

char Narodów w Adelajdzie
3. 2. – 4. 2. – skoki narciarskie, PŚ w 

Willingen
3. 2. – 4. 2. – tenis, kwalif. Pucharu 

Davisa RC – Izrael w Trzyńcu
3. 2. – 4. 2. – kolarstwo przełajowe, 

ME w Taborze
6. 2. – lekkoatletyka, mityng Coperni-

cus Cup w Toruniu
7. 2. – 18. 2. – biathlon, MŚ w Nowym 

Mieście na Morawach
10. 2. – 11. 2. – skoki narciarskie, PŚ w 

Lake Placid
11. 2. – 18. 2. – pływanie, MŚ w Do-

sze
12. 2. – 20. 2. – podnoszenie cięża-

rów, ME w Sofi i
13. 2. – 14. 2. – piłka nożna, Liga Mi-

strzów – 1/8 fi nału
15. 2. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – play-off  o awans do 
1/8 fi nału

15. 2. – 18. 2. – łyżwiarstwo szybkie, 
MŚ na dystansach w Calgary

16. 2. – 23. 2. – żeglarstwo, ME klas 
ILCA 6 i ILCA 7 w Atenach

16. 2. – 25. 2. – tenis stołowy, druży-
nowe MŚ w Pusan

17. 2. – 18. 2. – skoki narciarskie, PŚ w 
Sapporo

17. 2. – 18. 2. – lekkoatletyka, halowe 
mistrzostwa Polski w Toruniu

19. 2. – 5.  3. – snowboard/narciar-
stwo dowolne, MŚ w Bakuriani

20. 2. – 21. 2. – piłka nożna, Liga Mi-
strzów – 1/8 fi nału

22. 2. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 
Konferencji – rewanżowe mecze 
play-off  o 1/8

23. 2. – 25. 2. – skoki narciarskie, PŚ w 
Oberstdorfi e

24. 2. – 25. 2. – judo, Warsaw Europe-
an Open

24. 2. – 3. 3. – strzelectwo, ME w 
Gyoer

24. 2. – 3. 3. – żeglarstwo, MŚ klasy 
470 w El Arsenal

MARZEC
1. – 3. 3. – lekkoatletyka, halowe MŚ 

w Glasgow
2. 3. – Formuła 1, Grand Prix Bahrajnu
2. 3. – 3. 3. – skoki narciarskie, PŚ w 

Lahti 
4. 3. – 10. 3. – żeglarstwo, MŚ klas 

49er, 49erFX, Nacra17 w Lanzarote
5. 3. – 6. 3. – piłka nożna, Liga Mi-

strzów – 1/8 fi nału (rewanże)
7. 3. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – 1/8 fi nału
8. 3. – 10. 3. – łyżwiarstwo szybkie, 

MŚ w wieloboju w Inzell
9. 3. – Formuła 1, Grand Prix Arabii 

Saudyjskiej 
9. 3. – 10. 3. – skoki narciarskie, PŚ w 

Oslo (Raw Air)
12. 3. – 13. 3. – skoki narciarskie, PŚ w 

Trondheim (Raw Air)
12. 3. – 13. 3. – piłka nożna, Liga Mi-

strzów – 1/8 fi nału (rewanże)
14. 3. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – 1/8 fi nału (rewanże)
15. 3. – 17. 3. – short track, MŚ w 

Rott erdamie
16. 3. – 17. 3. – skoki narciarskie, PŚ w 

Vikersund (Raw Air)
18. 3. – 24. 3. – łyżwiarstwo fi gurowe, 

MŚ w Montrealu
21. 3. – piłka nożna, el. Euro 2024: 

półfi nał barażu Polska vs. Estonia w 
Warszawie

22. 3. – 23. 3. – skoki narciarskie, PŚ 
w Planicy

24. 3. – Formuła 1, Grand Prix Australii
26. 3. – piłka nożna, el. Euro 2024: 

fi nał barażu

KWIECIEŃ
3. 4. – 14. 4. – hokej, MŚ elity kobiet 

w USA
7. 4. – Formuła 1, Grand Prix Japonii
9. 4. – 14. 4. – badminton, indywidual-

ne ME w Saarbrucken
9. 4. – 10. 4. – piłka nożna, Liga Mi-

strzów – ćwierćfi nały
11. 4. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – ćwierćfi nały
15. 4. – 29. 4. – boks, ME w Belgradzie
16. 4. – 17. 4. – piłka nożna, Liga Mi-

strzów – ćwierćfi nały (rewanże)
18. 4. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – ćwierćfi nały (rewanże)
20. 4. – lekkoatletyka, Diamentowa 

Liga w Xiamen
20. 4. – 29. 4. – gimnastyka sportowa, 

ME w Rimini

21. 4. – Formuła 1, Grand Prix Chin
21. 4. – lekkoatletyka, MŚ w chodzie 

sportowym w Antalyi
25. 4. – 27. 4. – judo, ME w Zagrzebiu
27. 4. – lekkoatletyka, Diamentowa Liga 

w Szanghaju
27. 4. – 4. 5. – gimnastyka sportowa, ME 

kobiet w Rimini
30. 4. – 1. 5. – piłka nożna, Liga Mi-

strzów – półfi nały

MAJ
2. 5. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – półfi nały
4. 5. – 26. 5. – kolarstwo, Giro d‘Italia
5. 5. – Formuła 1, Grand Prix Miami
5. 5. – siatkówka, fi nał Ligi Mistrzów ko-

biet i mężczyzn
6. 5. – 12. 2. – łucznictwo, ME w Essen
7. 5. – 8. 5. – piłka nożna, Liga Mistrzów 

– półfi nały (rewanże)
9. 5. – piłka nożna, Liga Europy i Liga 

Konferencji – półfi nały (rewanże)
10. 5. – lekkoatletyka, Diamentowa Liga 

w Dosze
10. 5. – 26. 5. – hokej, MŚ elity w Pradze 

i Ostrawie
11. 5. – 19. 5. – żeglarstwo, MŚ klasy 

Formula Kite w Hyeres
14. 5. – 19. 5. – siatkówka, Liga Naro-

dów, turniej w Antalyi
15. 5. – 19. 5. – strzelectwo, ME w 

strzelbie w Lonato
18. 5. – lekkoatletyka, memoriał Janusza 

Kusocińskiego w Chorzowie
19. 5. – Formuła 1, Grand Prix Emilii-

-Romanii
19. 5. – lekkoatletyka, Diamentowa Liga 

w Rabacie
19. 5. – 24. 5. – judo, MŚ w Abu Zabi
21. 5. – 26. 5. – siatkówka, Liga Naro-

dów, turniej fazy zasadniczej w Antalyi
22. 5. – piłka nożna, fi nał Ligi Europy w 

Dublinie
22. 5. – 26. 5. – gimnastyka artystyczna, 

ME w Budapeszcie
23. 5. – 9. 6. – strzelectwo, ME pistolet/

karabin w Osijeku
24. 5. – 26. 5. – koszykówka, fi nałowy 

turniej Euroligi w Berlinie
25. 5. – lekkoatletyka, Diamentowa Liga 

w Eugene
26. 5. – Formuła 1, Grand Prix Monako
26. 5. - 9. 6. – tenis, French Open
28. 5. – lekkoatletyka, mityng Złote Kol-

ce w Ostrawie
29. 5. – piłka nożna, fi nał Ligi Konferencji 

w Atenach
30. 5. – lekkoatletyka, Diamentowa Liga 

w Oslo

28. 5. – 2. 6. – siatkówka, Liga Narodów, 
turniej fazy zasadniczej w Arlington

CZERWIEC
1. 6. – piłka nożna, fi nał Ligi Mistrzów w 

Londynie
1. 6. – 2. 6. – piłka ręczna, fi nał Ligi Mi-

strzyń w Budapeszcie
2. 6. – lekkoatletyka, Diamentowa Liga w 

Sztokholmie
4. 6. – 9. 6. – siatkówka, Liga Narodów, 

turniej fazy zasadniczej w Japonii
6. 6. – 9. 6. – żeglarstwo, ME klasy Star 

w Att ersee
6. 6. – 12. 6. – lekkoatletyka, ME w 

Rzymie
8. 6. – 9. 6. – piłka ręczna, fi nały Ligi Mi-

strzów w Kolonii
9. 6. – Formuła 1, Grand Prix Kanady
10. 6. – 16. 6. – pięciobój nowoczesny, 

MŚ w Zhengzhou
11. 6. – 16. 6. – siatkówka, Liga Na-

rodów, turniej fazy zasadniczej w 
Hongkongu

13. 6. – 16. 6. – golf, U.S. Open
13. 6. – 16. 6. – kajakarstwo, ME w 

Segedynie
14. 6. – 14. 7. – piłka nożna, Euro 

2024 w Niemczech
18. 6. – 23. 6. – szermierka, ME w 

Bazylei
18. 6. – 23. 6. – siatkówka, Liga Na-

rodów, turniej fazy zasadniczej w 
Lublanie

20. 6. – 23. 6. – wioślarstwo morskie, 
ME w Gdańsku

20. 6. – 23. 6. – siatkówka, Liga Naro-
dów, turniej fi nałowy kobiet

20. 6. – 14. 7. – piłka nożna, Copa 
America w USA

21. 6. – lekkoatletyka, Memoriał Ireny 
Szewińskiej w Bydgoszczy

23. 6. – Formuła 1, Grand Prix Hisz-
panii

27. 6. – 30. 6. – siatkówka, Liga Naro-
dów, turniej fi nałowy mężczyzn

29. 6. – 21. 7. – kolarstwo, Tour de 
France

30. 6. – Formuła 1, Grand Prix Austrii 

LIPIEC
1. 7. – 8. 7. – żeglarstwo, ME klasy 

29er w Gdyni
1. 7. – 14. 7. – tenis, Wimbledon
7. 7. – Formuła 1, Grand Prix Wielkiej 

Brytanii
7. 7. – lekkoatletyka, Diamentowa 

Liga w Paryżu
8. 7. – 14. 7. – pięciobój nowoczesny, 

ME w Budapeszcie

9. 7. – 13. 7. – żużel, Speedway of 
Nati ons w Manchesterze 

12. 7. – lekkoatletyka, Diamentowa 
Liga w Monako

20. 7. – lekkoatletyka, Diamentowa 
Liga w Londynie

21. 7. – Formuła 1, Grand Prix Wę-
gier

28. 7. – Formuła 1, Grand Prix Belgii
26. 7. – 11. 8. – Igrzyska Olimpijskie 

w Paryżu
31. 7. – 10. 8. – żeglarstwo, MŚ klasy 

29er w Aarhus

SIERPIEŃ
12. 8. – 18. 8. – kolarstwo, Tour de 

Pologne
17. 8. – 8. 9. – kolarstwo, Vuelta a 

Espana
22. 8. – lekkoatletyka, Diamentowa 

Liga w Lozannie
24. 8. – 31. 8. – żeglarstwo, MŚ klasy 

Micro w Maubuisson
25. 8. – Formuła 1, Grand Prix Ho-

landii
25. 8. – lekkoatletyka, Diamentowa 

Liga w Chorzowie
26. 8. – 8. 9. – tenis, US Open
28. 8. – 1. 9. – kolarstwo górskie, MŚ 

w Pal Arinsal
29. 8. – lekkoatletyka, Diamentowa 

Liga w Rzymie
31. 8. – 7. 9. – żeglarstwo, MŚ klasy 

Finn w Aarhus

WRZESIEŃ
1. 9. – Formuła 1, Grand Prix Włoch
5. 9. – lekkoatletyka, Diamentowa 

Liga w Zurychu
8. 9. – 13. 9. – żeglarstwo, MŚ klasy 

Star w San Diego
13. 9. – 14. 9. – lekkoatletyka, Dia-

mentowa Liga w Brukseli
15. 9. – Formuła 1, Grand Prix Azer-

bejdżanu
21. 9. – 29. 9. – kolarstwo szosowe, 

MŚ w Zurychu
22. 9. – Formuła 1, Grand Prix Sin-

gapuru

PAŹDZIERNIK
15. 10. – 20. 10. – tenis stołowy, in-

dywidualne ME w Linzu
15. 10. – 20. 10. – żeglarstwo, druży-

nowe ME klasy Opti mist w Monako
16. 10. – 20. 10. – kolarstwo torowe, 

MŚ w Ballerup
20. 10. – Formuła 1, Grand Prix USA
27. 10. – Formuła 1, Grand Prix Mek-

syku
28. 10. – 3. 11. – tenis, WTA Finals

LISTOPAD
3. 11. – Formuła 1, Grand Prix Brazylii
10. 11. – 17. 11. – tenis, ATP Finals 

w Turynie
19. 11. – 24. 11. – tenis, fi nałowy tur-

niej Pucharu Davisa w Maladze
23. 11. – Formuła 1, Grand Prix Las 

Vegas
28. 11. – 15. 12. – piłka ręczna, ME 

kobiet 

GRUDZIEŃ
1. 12. – Formuła 1, Grand Prix Kataru
5. 12. – 15. 12. – żeglarstwo, MŚ kla-

sy Opti mist w Mar del Placie
7. 12. – 15. 12. – unihokej, MŚ męż-

czyzn w Malmoe
8. 12. – Formuła 1, Grand Prix Abu 

Zabi
9. 12. – 22. 12. – siatkówka, klubowe 

MŚ kobiet i mężczyzn w Indiach
 (Opr. jb)

• W igrzyskach olimpijskich w Paryżu będziemy trzymali kciuki m.in. za sprinter-
kę Natalię Kaczmarek. Fot. NORBERT DĄBKOWSKI

Kamil Majchrzak: Wracam jako nowy tenisista

Kamil Majchrzak po trzyna-
stu miesiącach zawiesze-
nia wraca na korty. Polski 
tenisista zaczyna od zera, 

ale cele ma ambitne. W przyszłym 
roku chciałby zagrać w eliminacjach 
US Open i zapewnić sobie wyjazd do 
Australii. – Celem jest powrót do setki 
rankingu ATP – zapewnił PAP teni-
sista, który 13 stycznia skończy 28 lat.

Kiedy na przełomie listopada i 
grudnia 2022 roku zawodnik z Piotr-
kowa Trybunalskiego dowiedział się, 
że w jego organizmie wykryto niedo-
zwolone substancje, był na 77. miej-
scu listy światowej i miał perspektywy 
awansu. Ponadto kilka dni wcześniej 
ożenił się, jego życie i plany sportowe 
układały się doskonale. Tymczasem 
z dnia na dzień kariera nagle runęła 
w gruzach. Groziło mu zawieszenie 
nawet na cztery lata.

Zatrudnił prawników polskich i 
włoskich, którzy zajęli się sprawą. Sam 
jednak musiał dowiedzieć się, skąd 
niedozwolone substancje znalazły się 
w jego organizmie. Okazało się, że w 
wyniku nowych suplementów, które 
zaczął przyjmować jesienią 2022.

– Nigdy w życiu nie wziąłbym 
świadomie niczego, co ma związek 
z dopingiem. Moja etyka mi na to 

nie pozwala. Jestem zdecydowanym 
przeciwnikiem dopingu. Jednak 
przyjmując tamten suplement spra-
wiłem, że niedozwolone substancje 
trafi ły do mojego organizmu. Tyle, 
że ani na etykiecie, ani w żadnym do-
stępnym źródle informacji nie było 
wyszczególnionych tych zabronio-
nych substancji. Nie było żadnych 
przesłanek, że mogą się tam znaleźć 
– powiedział PAP Majchrzak.

Tenisista udowodnił, że niedo-
zwolone środki znalazły się w jego 
organizmie bez jego świadomości. 

Ponadto ich stężenie było śladowe i 
nie mogło wpływać na poprawę wy-
dolności organizmu, szybkości, siły 
czy wytrzymałości. Mimo to został 
zdyskwalifi kowany na 13 miesięcy, a 
okres zawieszenia skończył się w pią-
tek 29 grudnia.

– To był najtrudniejszy rok w moim 
życiu i karierze. Najgorszy był począ-
tek, gdy jeszcze groziła mi czteroletnia 
dyskwalifi kacja. Zmagałem się z kom-
pletnym brakiem chęci do czegokol-
wiek. Przybrałem na wadze. Miałem 
dość tenisa. Całą energię zżerał stres i 

niepewność tego, co się stanie. Potem 
to się powoli zmieniało. Kiedy udo-
wodniłem, skąd się u mnie wzięły te 
substancje i moje tłumaczenie zostało 
zaakceptowane przez ITIA (Światowa 
Agencja Uczciwości w Tenisie – PAP), 
to myślałem, że okres zawieszenia 
będzie jeszcze krótszy. Ale o dalsze 
skrócenie nie było już sensu walczyć 
– wspominał.

Trzynaście miesięcy bez gry to 
akurat okres, w którym tenisista traci 
wszystkie rankingowe zdobycze. Te-
raz zatem będzie musiał startować od 
zera, czyli ciułać punkt po punkcie 
rozpoczynając od startu w zawodach 
najniższej rangi. – Na moje nieszczę-
ście początek roku jest taki, że tur-
niejów na świecie jest bardzo mało, 
a co za tym idzie nawet na te najniżej 
notowane bardzo trudno się dostać. 
Udało mi się jednak dzięki uprzejmo-
ści ITF otrzymać dwie „dzikie karty” 
do zawodów w Monastyrze, więc mój 
powrót nastąpi w styczniu w Tunezji 
– przekazał.

W każdym z tych turniejów jest do 
ugrania maksymalnie 15 punktów. Za-
wodnicy mający na koncie 30 punk-
tów są obecnie klasyfi kowani w okoli-
cach 780.-800. miejsca rankingu ATP. 
Jednak każde zdobycze punktowe da-

dzą Majchrzakowi możliwość startu 
w kolejnych turniejach, chociażby w 
eliminacjach. – Wracam jako trochę 
nowy tenisista. Terminarz w zawo-
dowym tenisie jest tak przepełniony 
startami, że zawodnik w ciągu roku 
ma góra sześć tygodni na przygotowa-
nie fi zyczne. Ja tych tygodni miałem 
teraz znacznie więcej. Treningi wzno-
wiłem w sierpniu. Sparingi starałem 
się grać z najlepszymi rodakami, ale 
brakuje mi gry na punkty, o stawkę. 
A to coś zupełnie innego – podkreślił.

Piotrkowianin jest jednak pewny 
swoich możliwości i umiejętności, 
które pozwalają mu na stawianie sobie 
wysokich celów. – Celem ostatecznym 
jest możliwie jak najszybszy powrót 
do czołowej setki rankingu ATP. Do 
tego jednak droga daleka. Turnieje w 
Monastyrze dadzą mi punkt odniesie-
nia, pokażą, w jakim miejscu jestem. 
Potem cały czas intensywna gra i star-
ty w, mam nadzieję, zawodach coraz 
wyższej rangi. Dobrze byłoby, bym 
jesienią był klasyfi kowany w okolicy 
połowy trzeciej setki ATP. To by mi 
umożliwiło start w eliminacjach US 
Open. Kolejnym celem, jaki przed 
sobą stawiam, to zapewnienie sobie 
wyjazdu na Australian Open 2025 – 
podsumował. (PAP)

Kosmiczna 
gra Polaków

Iga Świątek i Hubert Hurkacz idą 
jak burza w tenisowym turnieju 
United Cup! Polska para rozbiła 
wczoraj w grze mieszanej na korcie 
w Perth hiszpański duet Alejandro 
Davidovich, Sara Sorribes 6:0, 6:0 
w 45 minut, awansując do ćwierćfi -
nału rozgrywek z pierwszego miej-
sca w grupie. Od środy rywalizacja 
zagości już w Sydney. 
– To świetny sposób na rozpoczęcie 
sezonu czymś innym niż zwykle i 
na pewno czujemy wsparcie. Tego-
roczny format turnieju jest całkiem 
wygodny. Chcemy jednak pozostać 
skupieni i grać jak najlepiej. Mam 
nadzieję, że pokażemy to w ćwierćfi -
nałach – stwierdziła Iga Świątek, 
cytowana przez Onet.pl. 
Tenisistka skomplementowała przy 
okazji swojego partnera z debla, 
Huberta Hurkacza. – Mam tutaj 
świetnego szefa piekarni. To znaczy 
było napisane, że piekarnia w Syl-
westra powinna być zamknięta, ale 
oto jesteśmy – dodała z uśmiechem 
Świątek. – Ja tylko dostarczyłem 
odpowiednie składniki, ale zdecy-
dowanie mieliśmy sporo przy tym 
zabawy – zaznaczył skromny jak 
zawsze Hurkacz.
  (jb)

NA TAFLI MALOWANE
32. kolejka Tipsport Ekstraligi hokeja na lodzie stanowiła wspaniałą klamrę za hokejowym rokiem 2023. W ostatni 
weekend zwyciężyli zarówno Stalownicy Trzyniec, jak też Witkowice Ridera. Dla obu naszych zespołów to 
dobry prognostyk przed kolejnymi meczami o punkty. Chociażby już w najbliższą środę, kiedy to trzyńczanie 
zaprezentują się na tafl i Mladej Bolesławi, a Witkowice na stadionie praskiej Sparty. 

Janusz Bitt mar

TIPSPORT EKSTRALIGA

TRZYNIEC – 
HRADEC KR. 7:2
Tercje: 0:1, 1:0, 6:1. Bramki i asy-
sty: 24. M. Růžička (Nestrašil, 
J. Jeřábek), 43. Pánik (Nestrašil, 
Polášek), 50. Marinčin (Kurovský, 
Smith), 50. J. Jeřábek (Čacho), 52. 
Nestrašil (M. Růžička), 58. Kun-
drátek (M. Růžička, Pánik), 59. Ča-
cho (Hrehorčák) – 14. Lalancette 
(Jergl, Miškář), 42. Perret (Šťastný, 
Jasper).

Trzyniec: Mazanec – Marinčin, 
Smith, Kundrátek, Nedomlel, 
Polášek, J. Jeřábek – M. Růžička, 
M. Roman, Voženílek – Nestrašil, 
Vrána, Pánik – Kurovský, Holinka, 
Hrehorčák – Haas, Čacho, Dravecký.

Pojedynek z Hradcem Kralowej 
można podzielić na dwie części. Do 
50. minuty szansę na zdobycie kom-
pletu punktów miały obie drużyny. 
W ostatnich dziesięciu minutach 
gospodarze rozkręcili zaś pokazów-
kę, wykorzystując przewagi liczebne 
oraz błędy gości wynikające z nad-
gorliwości i agresywności. 

Stalownicy rozpoczęli walkę z nie-
lubianym rywalem niemrawo, scho-
dząc do szatni na pierwszą przerwę 
na tarczy, ale z wiarą, że minimalna 
strata jest do odrobienia. I tak też 

się stało. Od drugiej odsłony pod-
opieczni trenera Zdeňka Motáka 
pokazali totalny hokej, w ostatnich 
dziesięciu minutach meczu zamie-
nili zaś gości w tyczki slalomowe. 
Minusem spotkania, które w ostat-
niej tercji zamieniło się w zabawę w 
kotka i myszkę, były prowokacje ze 
strony przyjezdnych. 

– Wynik jest zbyt okrutny dla 
Hradca Kralowej. Aż do 50. minu-
ty goście grali świetnie, ale potem, 
sami widzieliście zresztą, zdoby-
liśmy pięć goli w ciągu dziesięciu 
minut. W sukurs przyszły nam prze-
wagi liczebne – powiedział dzien-

nikarzom Vladimír Országh, drugi 
trener HC Stalownicy Trzyniec. 

CZ. BUDZIEJOWICE 
– WITKOWICE 3:4 (k)
Tercje: 0:1, 2:1, 1:1 – 0:0 – 0:1. Bram-
ki i asysty: 29. Valský (Kondelík, 
Vráblík), 34. Ordoš (Kondelík, Har-
ris), 59. Harris (Kondelík, Gulaš) – 
6. Bukarts (Krieger), 28. Kalus, 50. 
Kovář, decydujący karny Lakatoš. 

Witkowice: Klimeš – Percy, Ra-
skob, J. Mikuš, Grman, Auvitu, L. 
Kovář, R. Jeřábek – M. Kalus, Dej, 
Lakatoš – Fridrich, Barinka, Pe-

terek – Bukarts, Krieger, 
Vondráček – Claireaux, 
Chlán, Půček. 

Zawodnicy Czeskich 
Budziejowic należą do 
zespołów grających naj-
lepszy hokej akurat przed 
własną publicznością. 
Ostrawianie z kolei na 
przełomie roku wzięli się w 
garść, dlatego też sobotni 
pojedynek 32. kolejki trzy-
mał w napięciu do same-
go końca. Drugi punkt, za 
zwycięstwo w rzutach kar-
nych, wystrzelił gościom 
Dominik Lakatoš. Gwiaz-
dor witkowickiej drużyny 
pokonał budziejowickie-
go bramkarza Hrachovinę 
rewelacyjną kiwką w stylu 
szwedzkiego napastnika 

Petera Forsberga. 
– Dla nas to kolejne bardzo ważne 

punkty. W sytuacji, w jakiej znajdu-
jemy się na przełomie roku, liczy się 
każda wygrana – stwierdził szkole-
niowiec Witkowic Jiří Veber. 

W innych meczach 32. kolejki: 
Karlowe Wary – Liberec 2:4, Spar-
ta Praga – Ołomuniec 1:4, Kladno 
– Brno 4:5 (d), Litwinów – Ml. Bo-
lesław 6:1. Lokaty: 1. Pardubice 67, 
2. Sparta Praga 65, 3. Trzyniec 57,… 
12. Witkowice 34 pkt. W następnej 
kolejce: Ml. Bolesław – Trzyniec 
(jutro, 17.30), Sparta Praga – Witko-
wice (jutro, 18.30).  

• Kamil Maj-
chrzak rozpo-
czyna karierę 
praktycznie od 
zera. Na początek 
turniej w Mona-
styrze. 
Fot. ARC tenisisty

•  Iga Świątek i Hubert Hurkacz. 
Fot. ARC

• To był festi wal strzelecki 
w wykonaniu Stalowników. 
Fot. ZENON KISZA

Petra Kvitowa, 
czeska tenisistka, szykuje się do nowej roli w swoim życiu

Wszystkim moim fanom życzę szczęśliwego Nowego Roku. Pragnę też 
podzielić się ekscytującą wiadomością, że tego lata Jiří i ja powitamy 
w naszej rodzinie dziecko! 
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POLSAT 
6.00 Nowy dzień 8.40 Malanowski 
i partnerzy (s.) 9.40 Sekrety rodziny 
(s.) 10.40 Dlaczego ja? 11.40 Gliniarze 
(s.) 12.50 Wydarzenia 13.20 Inter-
wencja (mag.) 13.40 Trudne sprawy 
14.40 Dlaczego ja? 15.50 Wydarzenia 
16.15 Interwencja (mag.) 16.30 Na 
ratunek 112 17.00 Gliniarze (s.) 18.00 
Pierwsza miłość (s.) 18.50 Wydarze-
nia, sport, pogoda 20.00 Narzeczony 
mimo woli (fi lm USA) 22.15 Szkoła 
uwodzenia 3 (fi lm USA). 
TVC 1 
5.59 Studio 6 9.00 O krok od nie-
ba (s.) 10.00 Przedwczesne śmierci 
10.55 Babcia 11.20 Alfons Karásek 
w kurorcie (fi lm) 12.00 Południowe 
wiadomości, pogoda, sport 12.30 Losy 
gwiazd - Jiří Schelinger 13.20 Długi 
miesiąc (fi lm) 14.20 Narzeczona (fi lm) 
15.20 Co to było za wesele, wujku! 
(fi lm) 16.10 O krok od nieba (s.) 17.15 
Podróż po środkowych Chinach 17.40 
Czarne owce 18.00 Wiadomości regio-
nalne 18.25 Gdzie jest mój dom? 18.55 
Prognoza pogody, wiadomości, sport 
20.10 Ofi ara (fi lm) 21.40 Ósemka 
(fi lm) 23.05 Słynne muzyczne utwory 
0.00 Pogotowie kulinarne. 
TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Wspaniała 
Ameryka 9.20 Jak ukraść milion do-
larów (fi lm) 
 

11.55 Kataklizmy 12.50 Mega-budow-
le 13.40 Śmierć na klęczkach (fi lm) 
15.20 Ostatnie rajskie pustkowia 
16.15 Małżonkowie roku drugiego 
(fi lm) 17.50 Żyrafy z bliska i z wysoka 
18.50 Wszystkiego najlepszego, Jasiu 
Fasolo! 19.50 Wiadomości w czeskim 
j. migowym 20.00 Powiesić go wyso-
ko (fi lm) 22.00 Błazen (fi lm) 23.45 Za 
garść dolarów (fi lm). 
NOVA 
5.55 Śniadanie 8.40 Ulica (s.) 9.40 
Szefowa (s.) 10.55 Pomoc domowa 
(s.) 12.00 Południowe wiadomości 
12.30 Przychodnia w różanym ogro-
dzie (s.) 13.40 Dr House (s.) 15.35 
Zamieńmy się żonami 16.57 Popołu-
dniowe wiadomości, sport, pogoda 
17.35 Pościg 18.30 Ulica (s.) 19.30 
Wiadomości, sport, pogoda 20.20 
Jedna rodzina (s.) 21.35 Policja kry-
minalna Anděl (s.) 22.55 CSI: Krymi-
nalne zagadki Las Vegas (s.) 23.45 Dr 
House (s.). 
PRIMA 
5.55 Nowy dzień 7.10 M.A.S.H. (s.) 
9.20 Show Jana Krausa 10.25 Poli-
cja Hamburg (s.) 12.30 Podkomisarz 
Brenda Johnson (s.) 13.30 Komisarz 
Rex (s.) 14.40 Tak jest, szefi e! 15.50 
Policja w akcji 17.55 Nakryto do stołu! 
18.55 Wiadomości, pogoda, wiado-
mości kryminalne 19.55 Showtime 
20.15 Zoo (s.) 21.40 Incognito 23.55 
Tak jest, szefi e! 1.05 Policja w akcji.

CZ. CIESZYN – CENTRAL: Aqu-
aman 2 (2, godz. 17.30); Zwierzaki na 
resorach (3, godz. 16.30); Wyfrunięci 
(4, godz. 16.30); Tancuj Matyldo (4, 
godz. 19.00).

HAWIERZÓW – Centrum: 
Méďovy vánoce  (2, 3, godz. 
17.00); Jedeme na teambuilding 
(2,  3, godz. 17.30, 19.30); Napo-
leon (2, 3, godz. 18.30); Golda 
(3, godz. 9.30); Wyfrunięci (4, 
godz. 17.00); To właśnie miłość 
(4, godz. 18.00); Ferrari (4, godz. 
19.00).

KARWINA – Centrum: Wyfru-
nięci (2, godz. 15.00); Aquaman 2 
(2, godz. 17.15; 4, godz. 19.30); Je-
deme na teambuilding (2, godz. 
20.00; 3, godz. 17.30); Wonka 
(3, godz. 20.00; Pierwszy gol (4, 
godz. 17.00); Niewierni w Paryżu 
(4, godz. 18.00). 

TRZYNIEC – Kosmos: To wła-
śnie miłość  (2, godz. 15.00); Won-
ka (2, godz. 17.45); Tancuj Matyl-
do (3, godz. 17.30); Lítá v tom  (3, 
godz. 20.00); Trzej Muszkieterzy: 
Milady (4, godz. 17.30); Pierwszy 
gol (4, godz. 20.00).

CIESZYN – Piast: Kicia Kocia 
pod choinkę (2-4, godz. 16.00); 
Matka Teresa i ja (2, 3, godz. 
17.00); Ferrari (2, 3, godz. 19.30; 
4, godz. 17.00).

I N F O R M A T O RP R O G R A M  T V
WTOREK 2 STYCZNIA 

TVP 1 
6.05 Złoty chłopak (s.) 7.00 Transmi-
sja mszy świętej z Sanktuarium Matki 
Bożej na Jasnej Górze 7.30 Kościół 
z bliska 8.00 Program informacyj-
ny 8.40 Ranczo 8 (s.) 9.35 Komisarz 
Alex 12 (s.) 10.35 Ojciec Mateusz 21 
(s.) 11.25 Korona królów. Jagiellono-
wie (s.) 12.00 Program informacyjny 
12.50 Natura w Jedynce. Rodzina 
pingwinów 14.00 Złoty chłopak (s.) 
15.00 Program informacyjny 15.35 
Gra słów. Krzyżówka (teleturniej) 
16.05 Dziedzictwo (s.) 17.00 Te-
leexpress 17.20 Jaka to melodia? (te-
leturniej) 17.55 Klan (s.) 18.25 Leśni-
czówka (s.) 19.00 Jeden z dziesięciu 
(teleturniej) 20.15 Alarm! 20.30 Ko-
rona królów. Jagiellonowie (s.) 21.10 
Migranci 22.10 Sezon na zabijanie 
(thriller Belgia/Bułgaria/USA) 23.50 
Gwiazdy przedwojennego kina albo 
fi lm dźwiękowy w II RP. 
TVP 2 
6.25 Duchowym szlakiem 6.55 Ro-
dzinka.pl (s.) 7.30 Pytanie na śniada-
nie 10.35 Panorama 10.45 Pytanie na 
śniadanie 

 

11.50 Barwy szczęścia (s.) 12.30 Koło 
fortuny (teleturniej) 13.15 Akacjowa 38 
(s.) 14.05 Va banque (teleturniej) 14.35 
Na sygnale (s.) 15.05 M jak miłość (s.) 
16.00 Koło fortuny (teleturniej) 16.35 
Familiada (teleturniej) 17.15 Zakazany 
owoc (s.) 18.00 Panorama 18.20 Va 
banque (teleturniej) 18.45 Akacjowa 
38 (s.) 19.35 Barwy szczęścia (s.) 20.55 
M jak miłość (s.) 21.55 Na sygnale (s.) 
22.35 Stulecie Winnych (s.) 23.35 Echo 
serca. Noc sylwestrowa. 
TVN 
5.50 Ukryta prawda 6.50 Kuchen-
ne rewolucje. Kamionki 7.45 Dzień 
Dobry TVN 11.30 Ukryta prawda 
(s.) 14.35 Szpital (s.) 15.45 Kuchen-
ne rewolucje. Barlinek 16.50 Ukryta 
prawda (s.) 17.55 Detektywi (s.) 19.00 
Fakty 19.55 Uwaga! 20.10 Doradca 
smaku 20.15 Na Wspólnej (s.) 20.55 
Milionerzy (teleturniej) 21.35 Snajper 
(fi lm USA). 
POLSAT 
6.00 Nowy dzień 8.00 Świętastycz-
ne kolędowanie 8.05 Kevin sam w 
Nowym Jorku (komedia USA) 10.40 
Dlaczego ja? 11.40 Gliniarze (s.) 12.50 
Wydarzenia 13.20 Interwencja (mag.) 
13.40 Trudne sprawy 14.40 Dlaczego 
ja? 15.50 Wydarzenia 16.15 Interwen-
cja (mag.) 16.30 Na ratunek 112 17.00 
Gliniarze (s.) 18.00 Pierwsza miłość 
(s.) 18.50 Wydarzenia, sport, pogoda 
20.00 Strzelec wyborowy (fi lm USA) 
22.20 72 godziny (fi lm Francja/USA/
Serbia). 

TVC 1 
5.59 Studio 6 9.00 Bohouš (fi lm) 9.25 
Trzecia wróżka (bajka) 10.15 Feniks 
(bajka) 12.00 Południowe wiadomo-
ści 12.30 Losy gwiazd - Karel Zich 
13.20 Świadectwo zaklętego dzwonu 
(bajka) 14.00 Królowa z jeziora (baj-
ka) 15.30 Siedem żon Alfonsa Karáska 
(fi lm) 16.10 O krok od nieba (s.) 17.15 
Podróż po Seszelach 17.40 Czarne 
owce 18.00 Wiadomości regionalne 
18.25 Gdzie jest mój dom? 18.55 Pro-
gnoza pogody, wiadomości, sport 
 

22.15 Samotni (fi lm) 0.00 Sovákovi-
ny (pr. rozrywkowy). 
TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Wspaniałe 
afrykańskie pustkowia 9.20 Wikin-
gowie (fi lm) 11.15 Za rok o tej samej 
porze (fi lm) 13.15 Czechosłowacki 
tygodnik fi lmowy 13.25 Królestwo 
pustkowi 13.55 Ojmiakon - historia 
najzimniejszej wioski 14.25 Magia i 
ryzyka skandynawskiej zimy 15.25 
Ślad Różowej Pantery (fi lm) 17.00 
Orient Express - pociąg, który zapisał 
się w historii 18.05 Wspaniała Amery-
ka 19.00 Na hulajnodze 19.10 Jaroslav 
Němeček - autor Čtyřlístka 19.50 
Wiadomości w czeskim j. migowym 
20.00 Za garść dolarów (fi lm) 21.45 
As nad asy (fi lm) 23.30 Dvaadvacítka 
23 (pr. rozrywkowy) 0.35 Go! 
NOVA 
5.55 Śniadanie 8.40 Ulica (s.) 9.40 
Szefowa (s.) 10.50 Pomoc domowa 
(s.) 12.00 Południowe wiadomości, 
sport, pogoda 12.40 Przychodnia w 
różanym ogrodzie (s.) 13.50 Dr Ho-
use (s.) 15.35 Zamieńmy się żonami 
16.57 Popołudniowe wiadomości, 
sport, pogoda 17.35 Pościg 18.30 Uli-
ca (s.) 19.30 Wiadomości, sport, po-
goda 20.20 Jedna rodzina (s.) 21.35 
Comeback (s.) 22.45 CSI: Kryminalne 
zagadki Las Vegas (s.) 23.40 Dr Ho-
use (s.). 
PRIMA 
6.00 Nowy dzień 7.10 M.A.S.H. (s.) 
9.15 7 przypadków z piosenką 10.25 
Policja Hamburg (s.) 12.30 Podkomi-
sarz Brenda Johnson (s.) 13.30 Ko-
misarz Rex (s.) 14.40 Tak jest, szefi e! 
15.50 Policja w akcji 17.55 Nakryto 
do stołu! 18.55 Wiadomości, pogoda, 
wiadomości kryminalne 19.55 Sho-
wtime 20.15 Zoo (s.) 21.40 7 przy-
padków Honzy Dědka 0.00 Tak jest, 
szefi e! 1.05 Policja w akcji.

ŚRODA 3 STYCZNIA 

TVP 1 
6.05 Złoty chłopak (s.) 7.00 Transmi-
sja mszy świętej z Sanktuarium Matki 
Bożej na Jasnej Górze 7.30 Zrujnowa-
ni, odbudowani 8.00 Program infor-

macyjny 8.15 Gra słów. Krzyżówka 
(teleturniej) 8.40 Ranczo 8 (s.) 9.35 
Komisarz Alex 12 (s.) 10.35 Ojciec 
Mateusz 21 (s.) 11.25 Korona królów. 
Jagiellonowie (s.) 12.00 Program in-
formacyjny 12.10 Agrobiznes 12.55 
Natura w Jedynce. Kalahari, twarde 
prawo pustyni 14.00 Złoty chłopak 
(s.) 15.35 Gra słów. Krzyżówka (tele-
turniej) 16.05 Dziedzictwo (s.) 17.00 
Teleexpress 17.20 Jaka to melodia? 
(teleturniej) 17.55 Klan (s.) 18.25 Le-
śniczówka (s.) 19.00 Jeden z dziesię-
ciu (teleturniej) 19.30 Magazyn infor-
macyjny, sport, pogoda 20.15 Alarm! 
(mag.) 20.30 Korona królów. Jagiello-
nowie (s.) 21.10 Karpaty - miłość i 
zdrada (fi lm Ukraina/USA) 23.20 
Ogród (fi lm polski). 
TVP 2 
6.25 Pożyteczni.pl 6.55 Rodzinka.pl 
(s.) 7.30 Pytanie na śniadanie 10.35 
Panorama 10.45 Pytanie na śniadanie 
11.15 Zaginione - odnalezione 11.50 
Barwy szczęścia (s.) 12.30 Koło fortu-
ny (teleturniej) 13.15 Akacjowa 38 (s.) 
14.05 Va banque (teleturniej) 14.35 
Na sygnale (s.) 15.05 M jak miłość (s.) 
16.00 Koło fortuny (teleturniej) 16.35 
Familiada (teleturniej) 17.15 Zakaza-
ny owoc (s.) 18.00 Panorama 18.20 
Va banque (teleturniej) 18.45 Akacjo-
wa 38 (s.) 19.35 Barwy szczęścia (s.) 
20.45 Przepis dnia 20.55 Na dobre i 
na złe (s.) 21.55 Na sygnale (s.) 22.35 
Stulecie Winnych (s.) 23.35 Wyprawa 
po miłość (fi lm kanadyjski). 
TVN 
5.50 Ukryta prawda (s.) 6.50 Kuchen-
ne rewolucje. Barlinek 7.45 Dzień Do-
bry TVN 11.30 Ukryta prawda 12.30 
Kobieta na krańcu świata (s.) 

16.10 Doradca smaku (mag.) 16.15 
Ten moment (s.) 16.50 Ukryta praw-
da 17.55 Detektywi (s.) 19.00 Fakty, 
sport, pogoda 19.55 Uwaga! 20.10 
Doradca smaku. Zupa z pomidorów 
z chrupiącą kapustą 20.15 Na Wspól-
nej (s.) 20.55 Milionerzy (teleturniej) 
21.35 Razem odNowa 22.40 Na wła-
sną rękę (fi lm USA). 
POLSAT 
6.00 Nowy dzień 8.40 Malanowski 
i partnerzy (s.) 9.40 Sekrety rodziny. 
Droga hamowania 10.40 Dlaczego ja? 
11.40 Gliniarze (s.) 12.50 Wydarzenia 
13.20 Interwencja (mag.) 13.40 Trud-
ne sprawy 14.40 Dlaczego ja? 15.50 
Wydarzenia 16.15 Interwencja (mag.) 
16.30 Na ratunek 112 17.00 Gliniarze 
(s.) 18.00 Pierwsza miłość (s.) 18.50 
Wydarzenia, sport, pogoda 20.00 
Oszustki (fi lm USA) 22.10 Pitch Per-
fect 3 (fi lm Chiny/USA). 

TVC 1 
5.59 Studio 6 9.00 O krok od nieba 
(s.) 10.00 Losy gwiazd - Karel Zich 
10.55 Deska 11.15 Siedem żon Alfon-
sa Karáska (fi lm) 12.00 Południowe 
wiadomości, pogoda, sport 12.30 
Przedwczesne śmierci 13.25 Długi ty-
dzień (fi lm) 14.45 Syn Bohouša (fi lm) 
15.30 Alfons Karásek w kurorcie 
(fi lm) 16.10 O krok od nieba (s.) 17.10 
Podróż po Kopenhadze 17.40 Czarne 
owce 18.00 Wiadomości regional-
ne 18.25 Gdzie jest mój dom? 18.55 
Prognoza pogody, wiadomości, sport 
20.10 Wielka premiera (fi lm) 21.35 
Cudowne lata pod psem (fi lm) 23.15 
Televariete 0.05 Bolkoviny. 
TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Lotnicze ka-
tastrofy 9.15 Cztery wesela i pogrzeb 
(fi lm) 11.10 Złoty orzeszek 2023 (wrę-
czenie nagród) 

13.05 Pułapka (fi lm) 15.00 Air Force 
One - zajemnice prezydenckiego sa-
molotu 15.45 Klucz 16.15 Trzy guź-
ce pustynne 17.05 As nad asy (fi lm) 
18.50 Wspaniałe afrykańskie pust-
kowia 19.50 Wiadomości w czeskim 
j. migowym 20.00 Za kilka dolarów 
więcej (fi lm) 22.15 Małżonkowie roku 
drugiego (fi lm) 23.50 Dobry, zły i 
brzydki (fi lm) 2.40 Notatnik. 
NOVA 
5.55 Śniadanie 8.40 Ulica (s.) 9.35 
Jedna rodzina (s.) 10.50 Pomoc do-
mowa (s.) 12.00 Południowe wiado-
mości, sport, pogoda 12.35 Przychod-
nia w różanym ogrodzie (s.) 13.45 Dr 
House (s.) 15.35 Zamieńmy się żona-
mi 16.57 Popołudniowe wiadomości 
17.35 Pościg 18.30 Ulica (s.) 19.30 
Wiadomości, sport, pogoda 20.20 Za-
mieńmy się żonami 21.35 Tajemniczy 
szef 23.00 CSI: Kryminalne zagadki 
Las Vegas (s.) 23.50 Dr House (s.). 
PRIMA 
5.55 Nowy dzień 7.05 M.A.S.H. (s.) 
9.10 Zoo (s.) 10.30 Policja Hamburg 
(s.) 12.30 Podkomisarz Brenda John-
son (s.) 13.30 Komisarz Rex (s.) 14.40 
Tak jest, szefi e! 15.50 Policja w akcji 
17.55 Nakryto do stołu! 18.55 Wiado-
mości, pogoda, wiadomości krymi-
nalne 19.55 Showtime 20.15 Śmierć 
na Nilu (fi lm) 23.10 Show Jana Krau-
sa 0.05 Tak jest, szefi e! 1.10 Policja w 
akcji. 

CZWARTEK 4 STYCZNIA 

TVP 1 
6.05 Złoty chłopak (s.) 7.00 Transmi-
sja mszy świętej z Sanktuarium Mat-
ki Bożej na Jasnej Górze 7.30 Pełnia 
wiary 8.00 Program informacyjny 
8.15 Gra słów. Krzyżówka (teletur-
niej) 8.40 Ranczo 8 (s.) 9.35 Komisarz 
Alex 12 (s.) 10.35 Ojciec Mateusz 21 
(s.) 11.25 Korona królów. Jagiellono-
wie (s.) 12.00 Program informacyjny 
12.55 Natura w Jedynce. Kalahari 
14.00 Złoty chłopak (s.) 15.00 Pro-
gram informacyjny 15.20 Alarm! 
15.35 Gra słów. Krzyżówka (teletur-
niej) 16.05 Dziedzictwo (s.) 17.00 
Teleexpress 17.20 Jaka to melodia? 
(teleturniej) 17.55 Klan (s.) 18.25 Le-
śniczówka (s.) 19.00 Jeden z dziesię-
ciu (teleturniej) 19.30 Magazyn infor-
macyjny, sport, pogoda 20.15 Alarm! 
20.35 Ojciec Mateusz 29 (s.) 21.30 
Sprawa dla reportera 22.30 Magazyn 
śledczy Anity Gargas 23.10 Ocaleni 
(reality-show). 
TVP 2 
6.20 Natura bez granic 2 (s.) 6.55 Ro-
dzinka.pl (s.) 7.30 Pytanie na śniada-
nie 10.35 Panorama 10.40 Pytanie na 
śniadanie 11.15 W kotle historii. Opera 
i handelek 11.50 Barwy szczęścia (s.) 
12.30 Koło fortuny (teleturniej) 13.15 
Akacjowa 38 (s.) 14.05 Va banque (te-
leturniej) 14.35 Na sygnale (s.) 15.05 
Doktor z alpejskiej wioski (s.) 16.00 
Koło fortuny (teleturniej) 16.35 Fa-
miliada (teleturniej) 17.15 Zakazany 
owoc (s.) 18.00 Panorama 18.20 Va 
banque (teleturniej) 18.45 Akacjo-
wa 38 (s.) 19.35 Barwy szczęścia (s.) 
20.50 Postaw na milion (teleturniej) 
21.50 Dom pod Dwoma Orłami (s.) 
22.55 Marsylski łącznik (fi lm Belgia/
Francja). 
TVN 
5.50 Ukryta prawda 6.50 Kuchenne 
rewolucje. Grodzisk Wielkopolski 
7.45 Dzień Dobry TVN 11.30 Ukryta 
prawda 14.35 Szpital (s.) 15.40 Do-
radca smaku. Zupa z pomidorów z 
chrupiącą kapustą 15.45 Kuchenne 
rewolucje. Szczecin 16.50 Ukryta 
prawda (s.) 17.55 Detektywi (s.) 19.00 
Fakty 19.55 Uwaga! 20.10 Doradca 
smaku 20.15 Na Wspólnej (s.) 20.55 
Milionerzy (s.) 21.35 Kuchenne rewo-
lucje. Trzciel 

CO W KINACH

CO W TEATRZE

Bohaterem biografi i jest słynny Enzo 
Ferrari (Adam Driver), były kierowca 
rajdowy, który znajduje się w naj-
trudniejszym momencie swojego 
życia. Firma, którą od 10 lat buduje 
wraz z piękną żoną, Laurą (Penelope 
Cruz) stoi u progu bankructwa. Ale 
to nie koniec problemów!
Na szczęśliwym dotąd życiu rodzin-
nym tragicznym cieniem kładzie się 
śmierć syna. W tej sytuacji Enzo 
decyduje się postawić wszystko na 
jedną kartę i wziąć udział w jednym z 
najtrudniejszych wyścigów na świe-
cie. Liczącym ponad 1500 kilometrów 
rajdzie przez całe Włochy, znanym 
jako Mille Miglia. Zwycięstwo to 
szansa na ocalenie fi rmy, a przegrana 
oznacza stratę wszystkiego.

SCENA BAJKA – CZ. CIESZYN: 
Barvy/Barwy (3, godz. 10.00).

11.15 Z wieszaka historii. 
Kolor, który prowokuje

Wciągająca fashion story dla każ-
dego, kto dostrzega rolę i znacze-
nie ubioru. Program o tematyce 
dokumentalno-historycznej, który 
w kosti umowej formule odsłania 
ukryte znaczenia, symbole i dzieje 
ubioru. Prowadząca Lucyna Rott er 
podejmuje temat koloru w ubiorze 
i jego ukrytych znaczeń, które na 
przestrzeni wieków ewoluowały.

13.10 Skoki narciarskie. Turniej 
Czterech Skoczni w Innsbrucku

Turniej Czterech Skoczni to jed-
no z najważniejszych wydarzeń 
w kalendarzu fanów skoków 
narciarskich. Rywalizacja na 
skoczniach w Oberstdorfi e, Gar-
misch-Partenkirchen, Innsbrucku 
i Bischofshofen przynosiła w 
ostatnich latach wiele radości pol-
skim kibicom. Turniej trzykrotnie 
wygrywał Kamil Stoch, raz Dawid 
Kubacki, a w ubiegłym sezonie w 
pierwszej piątce znalazło się aż 
trzech biało-czerwonych.

22.40 Polowanie na druhny 
(komedia USA)

John i Jeremy od lat są przyjaciół-
mi. Razem prowadzą mały interes 
i razem się bawią, a mają na to 
wspaniały sposób. W sezonie na 
śluby podawali się za inne osoby i 
„wbijali” się na duże imprezy, gdzie 
mogli się bawić i jeść za darmo 
oraz oczywiście podrywać piękne, 
niezamężne kobiety. Po pewnym 
czasie Johna zaczyna mieć dość tej 
zabawy i postanawia zrezygnować. 
Za namową Jeremy'ego postana-
wia pójść na jeszcze jeden, ostatni 
ślub, na ślub córki ministra fi nan-
sów. Los chce, że wieczny podry-
wacz zakochuje się w młodszej z 
córek ministra, a zdobycie jej nie 
będzie takie łatwe, ponieważ ma 
ona narzeczonego.

20.10 Zátopek (fi lm)

Jest 1968 rok. Australijski spor-
towiec Ron Clarke przyjeżdża 
do Pragi, by odwiedzić Zátopka. 
Przywoływane w trakcie ich roz-
mowy sceny z przeszłości składają 
się na złożony portret biegacza. 
To także opowieść o niezwykłej 
sile woli i związku, który połączył 
Zátopka z jego żoną Daną.

12.10 Tajemnicza Gruzja

Strategiczne położenie Gruzji 
na granicy Wschodu i Zachodu 
wywarło ogromny wpływ na toż-
samość kulturową kraju i pomogło 
w stworzeniu trwałych pomników, 
które powstały podczas tysiąclet-
nich zmagań z podbijającymi impe-
riami o utrzymanie niepodległości. 
Jest to kraj o bardzo zróżnicowanym 
charakterze. Znajdziemy tam dzikie 
pasma górskie z trwale ośnieżonymi 
szczytami, a także głębokie lasy 
skrywające wodospady i wąwozy 
wykute w skałach miliony lat temu. 
Odkryjemy także historyczne miasta 
na wybrzeżu z wyjątkowymi pereł-
kami architektury, gdzie zaskakująco 
nowoczesna architektura stoi obok 
starożytnych budynków i pomników 
dawno nieistniejących imperiów.

11.25 Ojmiakon – historia 
najzimniejszej wioski

Wieś Ojmiakon leży w środku tajgi 
nad rzeką Indigirka, około 5300 ki-
lometrów na wschód od Moskwy. 
Miejscowi mieszkańcy są potomka-
mi koczowniczych pasterzy. Mówią 
starożytnym językiem zwanym 
Sacha. Zimą temperatura spada tu-
taj poniżej niewiarygodnych minus 
siedemdziesięciu stopni Celsjusza.

Interaktywny spektakl pełen świateł, dźwięków, 
nastrojów i klimatów

Czerwony i zielony. Fioletowy! Pomarańczowy? Połącz purpurę i błękit 
w niebieską głębię nieba! Do błękitu dodaj żółty i masz kolor zielony. Uspokoi 
cię, weźmie za rękę i powie – chodź, wszystko jest, jak trzeba. żółty jest radością 
i zabawą. Biały ciszą. Czarny to nicość, kiedy Słońce wygasa. A w niej błysk! 
Wibrujący i pełen nieskończonych możliwości.

Dla dzieci od 3 lat.

Spektakl trwa 50 minut (bez przerwy).

Fot. ARC

Śpieszmy się kochać ludzi
tak szybko odchodzą

Z głębokim smutkiem i żalem zawiadamiamy, że w dniu 
31 grudnia 2023 r. zmarła w wieku 65 lat Nasza kochana 
Mamusia, Babcia, Teściowa, Ciocia, Synowa,  Bratowa, 
Bratanica, Przyjaciółka

ś.p. HALINA SKWARŁO
z domu Śniegoń,

zam. Lázeňská 653, Karwina-Darków
Nabożeństwo żałobne zostanie odprawione w Kościele 
Ewangelickim w Karwinie-Frysztacie w dniu 5 stycznia 
2024 o godz 14.00, po którym Zmarła zostanie odpro-
wadzona na miejsce spoczynku. 

O czym zawiadamiają pogrążeni w żałobie Syn i Cór-
ka z Rodzinami.

GL-005

NEKROLOGI

WAŻNE INFORMACJE
 � Nowym dostawcą dla prenumeratorów „Głosu“ jest od 1 listopada 

2023 roku PNS, a.s.
 � Bezpłatna linia telefoniczna: 800 400 412 (czynna w dni robocze 

7.30-17.00)
 � Zamówienia pisemne: První novinová společnost, a.s. Zákaznické 

centrum, Evropská 888, 664 42 Modřice, e-mail: zakaznickecentrum@
pns.cz

 � Wszelkie zamówienia, zmiany i reklamacje prosimy kierować pod nr. 
tel. 800 400 412.

CO W TERENIE

PTTS BŚ – Zaprasza 6 stycznia 
na tradycyjny wymarsz na Skałkę, 
którym powita rok 2024 i rozpocz-
nie nowy sezon turystyczny. Trasy 
wyjścia i zejścia są dowolne. Re-
jestrację w schronisku na Skałce 
w godz. 10.00-12.00 przeprowadzi 
kierownik wycieczki Barbara Kú-
dela.

WĘDRYNIA – Klub Seniora MK 
PZKO zaprasza członków na spotka-
nie, które odbędzie się we wtorek 9 
stycznia o godz. 15.00 w Czytelni.
WIERZNIOWICE – Zarząd MK 
PZKO zaprasza na tradycyjny bal w 
sobotę 13 stycznia o godz. 19.00 do 
Domu PZKO. Do tańca przygrywa 
kapela M Band. Miejscówki na bal w 
cenie 450 kc (bilet wstępu z kolacją) 
lub 250 kc (bez kolacji). Sprzedaż 
miejscówek u Marcela Balcarka – 
marcelbalcarek@seznam.cz.

Zmarła Pawełka Niedoba, była 
kierowniczka Teatru Lalek »Bajka«

Pawełka ko-
chała dzieci 
i to dzięki 
temu zaczęła 

się jej przygoda z „Baj-
ką”. Znały i kochały 
ją generacje małych 
widzów ze szkół na 
Zaolziu, bo przecież 
wszyscy regularnie 
chodzili na spektakle 
„Bajki”. Dzieci nazy-
wały ją Panią Bajka. 

Pawełka Niedoba 
była aktorką – lalka-
rzem, jako kierow-
niczka dbała również 
o dobór repertuaru, zapraszała do 
współpracy reżyserów i scenogra-
fów. „Bajka” była jej światem i razem 
z kolegami aktorami współtworzyli 
zespół, który był i jest do dziś jedną 
wielką rodziną. Fascynacja lalkami, 
satysfakcja z pracy i nieustanne by-
cie w towarzystwie uśmiechniętych 
dzieci było obustronną radością i 
zadowoleniem przynoszącym wiele 
pożytku.  Kierowniczką „Bajki” była 
od r. 1993 do 2009.

Wielu widzom utkwiła w pamięci 
również jako aktorka Sceny Polskiej 
Teatru Cieszyńskiego, przypomnij-
my choćby spektakl „Janosik, czyli 

na szkle malowane” z 1976 roku, 
gdzie zagrała razem ze swoim mę-
żem Pawłem i teściem.

Pawełko, dziękujemy Ci, nie zapo-
mnimy. Niech Cię prowadzą uśmie-
chy Twoich niezliczonych małych 
widzów i wdzięczność wszystkich, 
którzy rozumieją znaczenie Twojego 
wkładu w kształtowanie osobowości 
dzieci, ich edukację, wprowadzanie 
maluchów w świat sztuki teatralnej i 
dzielenie się pięknymi wrażeniami 
i mądrością.

Jakub Tomoszek
kierownik Sceny Lalek „Bajka”
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UŚMIECHNIJ SIĘ LOGOGRYF ŁAMANY

P O S T  S C R I P T U M 

MINIKWADRAT MAGICZNY I

LOGOGRYF ŁUKOWATY

MINIKWADRAT MAGICZNY II

Wśród autorów poprawnych rozwiązań zostanie 
rozlosowana nagroda. Rozwiązania prosimy 

przysyłać na e-mail: info@glos.live. Termin ich nadsy-
łania upływa w piątek 12 stycznia 2024 r. Nagrodę z 19 
grudnia otrzymuje Krystyna Souček z Hawierzowa-Su-
chej Średniej. Autorem dzisiejszych łamigłówek jest Jan 
Kubiczek.

Rozwiązanie minikwadratu magicznego I z 19 grudnia: 
TORF, OBRONA, RONDEL, FALA
Rozwiązanie minikwadratu magicznego II z 19 grudnia: 
MISA, LCZANG, SANDRA, AGAT
Rozwiązanie logogryfu łukowego z 19 grudnia: 
PUSTKOWO
Rozwiązanie logogryfu łukowatego z 19 grudnia: 
DROBIN

Przy wsparciu � nansowym Ministerstwa Kultury RC wydaje Kongres Polaków w RC, ul. Grabińska 33, 737 01 Czeski Cieszyn, IČO: 00535613, w wydawnictwie 
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„Głos” należy 
do Stowar-
zyszenia 
Dzienników 
Mniejszości 
Narodowych 
i Etnicznych 
Europy MIDAS

Rozwiązaniem jest nazwa miasta w Polsce, 
w województwie warmińsko-mazurskim, 
w powiecie kętrzyńskim. Można w nim 
obejrzeć  ciekawe zabytki, m.in. neogotycki 
kościół Podwyższenia Krzyża Świętego 
z 1903 roku, a także wieże ciśnień z 1890 
typu Intze oraz z 1915 typu Klönne, ze stalo-
wym, kulistym zbiornikiem…

1.-4. starogreckie naczynie w kształcie szero-
kiego kubka z wygiętymi ku górze uchami 
służące do picia 

3.-6. słynne dzieło Maurycego Ravela
5.-8. biała karta papieru, np. formatu A4
7.-10. płynna substancja krwi, w której znajdują 

się krwinki 
9.-12. ciąg osób lub rzeczy znajdujących się 

obok siebie, w jednej, prostej linii
11.-2. awaria, uszkodzenie, kiks, feler w maszy-

nie.

Wyrazy trudne lub mniej znane: SKYFOS

Rozwiązaniem jest nazwa miasta 
w północno-zachodniej Polsce 
w województwie zachodniopomorskim, 
w powiecie koszalińskim. Położone jest 
ono nad Morzem Bałtyckim i jeziorem 
Jamno, na Wybrzeżu Słowińskim…

1.-4. Edmund de…, autor popularnej 
powieści dla młodzieży „Serce”

3.-6. dochodowa działalność, interes
5.-8. dymka lub szalotka
7.-10. szrama po zagojonej ranie
9.-12. znawca produkcji, pielęgnacji 

i rodzajów win
11.-2. odkrył Amerykę, szukając drogi 

morskiej do Indii.

Wyrazy trudne lub mniej znane: 
ENOLOG

Pionowo i poziomo jednakowo: 

1. Daniel... Carvajal, 
hiszpański pił-
karz, występujący 
na pozycji pomoc-
nika w niemiec-
kim zespole RB 
Leipzig 

2. atrybut Kojaka 
i drogówki

3. członek stowa-
rzyszenia masoń-
skiego

4. na świat albo wy-
stawowe.

Wyrazy trudne lub 
mniej znane: OLMO

Pionowo i poziomo jednakowo:

1. bardzo duża licz-
ba ludzi zgroma-
dzonych w jakimś 
miejscu

2. niejedna przy par-
kowej alejce i w 
klasie

3. przestarzale: po-
zycja ze zgiętymi 
kolanami

4. zdrobnienie od 
imienia Maksymi-
lian.

Wyrazy trudne 
lub mniej znane: 
UKLĘK
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